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ścianą śmierci. Uczynił to przy 
znacmym wsparciu finasowym Miej­
skiej Rady Narodowej (co r6wnież 
podkreślam). 

Mijały lata. W rocznicę tragicmej 
śmierci zakładników i przy okazji 
uroczystości państwowych palono tu 
micze, składano wieńce i kwiaty, sta­
wiano warty honorowe, aż nadszedł 
czas przemian politycmych. Mocniej 
niż poprzednio zaczęto podkreślać 

31 grudnia 1943 roku mieszkańca- zasługi Armii Krajowej w walce 
mi Przemyśla wstrząsnęła wiado- z Niemcami i sowietami, a jedno­
moŚĆ, ~ przy ul. Poniatowskiego _ na cześnie jak by zapomniano o rostrze­
tzw. Małym Ryneczku na Zasaniu lanych. Poszarzała ściana, nie ma 
_ Niemcy rozstrzelali 10 zakład- kwiatów, nie świecą się micze, prze­
ników; Antoniego Gawła, Michała padł gdzieś nastr6j tego miejsca. 
Hrynkiewicza, Grzegorza Husaka, Nie jest to jedyny przykład "wy­
Mikołaja Husia, Walentego Kulona, pięcia się" na historię oraz bohater6w 
Zdzisława Miszakiewicza, Władysła- - przed paru laty, wydano panu W. 
wa Peczka, Stanisława Plisia, Kazi- zezwolenie na wybudowanie na przy­
mierza Rowińskiego, Henryka Tyc- ległej parceli piętrowego domu. Zlo-
kę. Jak się później okazało, wielu kaIizowano go w ten sposób, że nowe ot) ° 

spośród nich było żołnierzami Armii mury przylegają do ściany śmierci. .~ ~ 
Krajowej (co celowo podkreślam). Okna usytuowano tak, że aby mogły E: ~ 
W 1971 roku ówczesny Związek Bo- spełniać swoje zadanie, musi ulec roz- .~ X 
jownik6w o Wolność i Demokrację bi6rce mały budynek, pod kt6rego ~ S-
uczcił ich pamięć zamieniając ścianę tylną ścianą odbyła się egzekucja. ~ .... 
domu, pod którą zgnięli, w pomnik Żeby było wesoło, 21 maja br. władze .t) ~ 

... 
__________ ....J ,~ ~ 

zwany od tego czasu potocmie ~ 
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po znacznie obniżonej cenie 
(śr. obniżka 1-1,5 mln zł) 

List jest obszerny, liczy pra­
wie pięć stron. Oprócz głów­
nej adresatki, p. premier Han­
ny Suchockiej,· skierowany 
został w odpisach do dzie­
więciu "podadresatów" , w 
tym do redakcji "Pograni­
cza". Jego autorzy, czyli 
"postępowa część załogi PKS 
w Jarosławiu" - jak sami sie­
bie określili - piszą, że żyli 
doŚĆ długo złudzeniami, czują 

Bój o racje 

- _______ :.-.:.:...;~.J się więc nieusatysfakcjonowa-
r-----------.. ni i "odarci z wsze/kich złu-

W lutym br. załoga jarosławskiego 
PKS-su zastrajkowała, domagając się 
natychmiastowego odwołania dyrek­
tora, przywrócenia do pracy niesłu­
sznie zwolnionych pracownik6w 
i wstrzymania likwidacji ruchu towa­
rowego.Pisaliśmy o tym doŚĆ obszer­
nie w artykule "smak zwydfSłwa" 
(16 marca br.). 2:ądaniom załogi stało 
się wówczas zadość. Zwolniono prze­
de wszystkim niechcianego dyrektora 
(postulat ten - jako "bezinwestycyj­
ny" - łatwy był do spełnienia), powie­
rzając tymczasowy zarząd przed­
siębiorstwem inż. Stanisławowi G e-
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dzeń". O co im chodzi? 

Zrzutka na salę 
Jest sala, a jakby jej nie było. Co prawda Ucewn 

Ogólnokształcące w Przeworsku wzbogaciło się ostatnio o tak 
potrzebną szkole salę gimnastyczną, niestety do celów spor­
towo-rekreacyjnych nie może ona, jak dotąd, być wykorzys­
tywana. Po prostu inwestycja ta nie została jeszcze ukończona. 
Na prace wykończeniowe brakuje, bagatela, kilkuset milonów 
złotych, których dyrekcja szkoły znikąd zdobyć nie może. 

W Przeworsku nie załamują jednak rąk. Pedagodzy i ucznio­
wie zaczęli osta~o poszukiwać sprzymierzeńców (sponsorów), 
~tórych pomoc i wsparcie (niekoniecznie fmasowe) pozwo­
liłoby na ostateczne zakończenie owych prac. Ewentualni 
sprzymierzeńcy będą mieli możliwość nieodpłatnego korzys­
tania z sali. 

(1.8) 

m rz e, dotychczasowemu zastępcy 

kierownika warsztatu naprawczego. 
Wydawało się, że konflikt został 

w ten sposób zaiegnany, tym bar­
dziej, że inż. Gemra nie miał (przynaj­
mniej w6wczas) wyrainych przeciw­
nik6w, a powierzone mu obowiązki 
starał się wypełniać z uwzględnieniem 
opinii załogi. 

I oto, jak grom z jasnego nieba, 
spadł mu na głowę wspomniany list, 
w którym obwinia się go o brak 
kwalifikacji do kierowania przed­
siębiorstwem, wejście w posiadanie 
mieszkania w bloku zakładowym 

w okolicmościach co najmniej wąt-

pliwych, niekorzystną zmianę statutu 
i struktury przedsiębiorstwa, terrory­
zowanie i prześladowanie ludzi .. tylko 
za to, że 1I~ byli za lIim", nepotyzm, 
sprzeciwianie się prywatyzacji przed­
siębiorstwa itp. 

Wraz z inż. Gemrll ostrej krytyce 
poddani zostali trzej dalsi członkowie 
obecnego kierownictwa przedsiębio­
rstwa, w tym Jan Słoma, przewod­
niczący rady pracowniczej, którym 
zarzuca się szereg przewinień, jednak 
bez podania konkretnych przyk­
ładów potwierdzających ich prawdzi­
wość. W tej sytuacji list zasługiwałby 

PRZEMYSL, ul. Zamoyskiego 2, tel. 62-21 
JAROSLAW, ul Cegielniana 3, tel. 30-11 
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miasta rozesłały do kilku organizacji 
społecznych (m.in. do Związku Kom­
batantów RP i Związku Obrońców 
Przemyśla) pisma następującej treści: 
"W związb :; vziytnWq lyhUlcją pil­
tuj r01.bi6rki obiekt" pt''lJI1d. Po,,;alo­
wskil!go (Mały Rynec1.l!k) ... Pr1.l!­

myJIM, lł4 kt6rY"' 1.JIQjdIIją Jił tab6~ 

na potraktowanie jak zwykły ano­

nim. nie posiada bowiem choćby jed­

nego podpisu, a powoływanie się na 

,,postępową czę.łć załogi" mankamen­

tu tego nie eliminuje. Jeśli jednak 

zdecydowałem się na pójście jego śla­

dem. to wyłącmie ze wzgle;du na 

społeczną wa~ problemu oraz fakt, 

że konflikt w jarosławskim PKS-ie 

głośny był w soim czasie nie tylk:o 

. w naszym województwie. 

W ROK PO REFORMIE 
ADMINISTRACYJNEJ 

KRAJU i utworzeniu województwa 
przemyskiego. I lipca 1976 r. po­
wstaIci Wojewódzkie Przedsiębio­
rstwo Handlu Wewnętrmego. Utwo­
rzono je z różnych przedsiębiorstw 
handlowych. których główne siedziby 
znajdowały się dotąd poza nowo 
utworzonym województwem: .,Arge­
du". Przedsiębiorstwa Handlu Meb­
lami. "OTEX-u". "Jubilera". "Fo­
to-Optyki". ZURiT-u itd. . 

Tak zorganizowane przedsie;bio­
rstwo handlu państawowego prowa­
dziło obrót w zakresie artykułów 
nieżywnościowych (odzież. wyposa­
żenie mieszkań. artykuły gospodarst­
wa domowego i sportowe. foto-op­
tyczne. jubilerskle) oraz działalnoŚĆ 
usługową związaną ze sprzedażą 

tychże towarów. Hurt. handel i usługi 
pod szyldem WPHW prowadziło 186 
sklepów. 15 magazynów hurtowych 
oraz 14 zakładów usługowych. Śre­
dnie zatrudnienie wynosiło około 

1000 osób. 
W pierwszym okresie istnienia 

WPHW wielu ówczemych pracow­
ników handlu miało wątpliwości czy 
reorganizacja ta była potrzebna. Nikt 
jednak nie stracił pracy. a nowe wa­
runki pozwoliły na szybką aklimaty­
zację. Już w pierwszym roku swojej 
działalności WPHW osiągnęło zysk 
rze;du 33.5 mln złotych, z czego 70% 
odprowadzono do budżetu państwa 
w formie podatku. 

Przez trzynaście kolejnych lat, aż 
do 1989 roku,. przedsiębiorstwo pra­
cowało z zyskiem, którego podział 
wyglądał mniej więcej tak, jak opisa­
no powyżej. Systematycznie moder­
nizowano placówki handlowe. inwes­
towano w lokale be;dące własnością 
sp6kizielni mieszkaniowych, rozbu­
dowywano bazę magazynoW\. Wre-

2 

lipamiłtniająu miejs~ Jtraull, istllk­
jł! kotriLc1.noJć pr1.l!1"";tcia nutnI WTQ1, 

1. tablicami. 

Urząd Miasta ... Pr1.l!myJhI z;wrtJCa 

lit 1. proJbą o wyrautriL opinii" po­

wył.s1.ł!j sprawie •.• " 

Pismo zredagowano przebiegle. 

Przemilczano w nim wcześniejsze wy­

danie zezwolenia na budowe; oraz 

Druga stroDa medalu 
Jan Słoma. przewodniczący rady 

pracowniczej. z którym rozmawiałem 
pod nieobecność kierownika przed­
siębiorstwa, nie potwierdził żadnego 
z zarzut6w. Stwierdził natomiast. że 
pod rządami nowego kierownika wie­
le zmieniło sie; na lepsze w przed­
sie;biorstwie. Dokonano wymiany ka­
dry kierowniczej m~in. w dziale płac, 
przewozach pasażerskich i kontroli 
technicznej. Wymieniono również re­
wizorów. Pracownicy (administracyj­
ni i warsztatowi) otrzymali podwyżki 

szcie. w 1981 roku przystąpiono do 

realizacji sztandarowej inwestycji. 
jaką był .,Dom Handlowy" w Prze­
myślu o powierzchni około 10 000 

metrów kwadratowych. Planowany 
koszt budowy wynosił około 800 mln 
złotych. 

I stycznia 1989 r. minister handłu 

fakt kolizji obiektu z miejscem czczo­
nym przez kombatantów 11 wojny 
światowej. nie wspominając już o ro­
dzinach poległych. Wygląda na to. że 
powoli - w imie; różnych idei i prywat­
nych interesów pozbawimy sie; 

. w Przemyślu pamiątek hostorycz­
nych. Czy może istnieć naród. który 
sam odcina sie; od własnych korzeni? 
Tak sie; dzieje w Przemyślu i nie tylko 
w tym przypadku. choć ten jest 
wyjątkowy. Krytykowana PRL 
uczciła śmierć akowców. a najjaśnie­
jsza III Rzeczpospolita chce puścić 
ich w niepamie;ć. 

M ożna bowiem przenosić tablice 
pamiątkowe. przesuwać na specjal­
nych urządzeniach obiekty zabytko­
we a nawet kościoły. przeprowadzać 
ekshumacje. lecz nie można w innym 
miejscu napisać: "ta zostalI rozstrze­
lani". Nie byłaby to prawda. Zaśle­
pieni lub zacietrzewieni zaczynamy 
mieć historie; "w maIym poważaniu. 
w przeciwieństwie do narodów za-

średni o o pół miliona złotych, zaś cała 
załoga zainkasowała jednorazowo po 
300 tys. złotych tytułem specjalnej 
gratyfikacji. W przygotowaniu są 

podwyżki dla kierowców autobusów. 
Ruch towarowy przemaczony do lik­
widacji przez poprzednie kierownic­
two. funkcjonuje i przynosi zyski. 
- Gdyby było iDaczej - mówi Jan 
Słoma - to by§my zlikwidowalI ten 
rodzaj dzIa1a1nośd.. - Ostatnio zaku­
piono 3 nowe autobusy. a jeśli po­
myślna koniunktura utrzyma się do 
końca roku. to przedsiębiorstwo za­
miast planowanych dziesięciu. zakupi 

W lipcu 1990 r. do zaciągniętego 

w NBP 3-miliardowego kredytu doli­

czono .... 3.5 ,mld zł odsetek i w ten 
sposób dobrze prosperujące przed­

siębiorstwo stało sie; bankrutem. 
Bank przestał kredytować taką .,złą" 
ftrme;-nie liczył się z tym. iżWPHW 
było dla niego jednym z wie;k.szych 

chodniej Europy. kt6rym tak bardzo 
chcemy dorównać (malazłby tam na­
wet pomnik Stalina; nikt go nie czci. 
ale przypomina ludziom. że był taki 
despota). Poste;pujemy tak nie od 
dziś. W czasach Polski Ludowej usu­
nięto popiersie Józefa Piłsudskiego 
z koszar przy ul. 29 Ustopada, ście;to 
metalowy krzyż nad mogiłami ukra­
ińskich żołnierzy Petlury - sojusznika 
Piłsudskiego z czasów wyprawy na 
Kijów. zniknęły krzyże na wzniesie­
niu za parkiem. W 1985 roku przesu­
nie;to na cmentarzu głównym płyte; 
poświe;coną legionistom, by w tym 
miejscu można było wybudować pry­
watny grobowiec. W ramach ideo­
logicznego odwetu w ostatnich latach 
wywieziono na śmietnik generała 

Świerczewskiego (a może bohater 
jeśli to prawda. że jego śmierć była 
inspirowana przez NKWD?). 

Zdje;to z muru kamienicy przy ul. 
Chopina tablicę poświęconą nauczy­
cielom. którzy zginęli w czasie okupa-

dwadzieścia nowych autobusów. 
Działania podjęte przez nowe kie­

rownictwo przyniosły już. jak widać. 
wymierne rezultaty. Stwarzają też po­
myślną perspektywę dla przedsiębio­
rstwa i załogi. Tak przynajmniej wi­
dzi to zagadnienie przewodniczący 
Jan Słoma. :l:e zbyt jednostronnie? 
- zgoda. ale piszący te słowa nie miał 
możliwości zweryfikowania uzyska­
nych informacji. gdyż "strona prze­
ciwna" wolała ukryć własne nazwiska 
za wygodną formą anonimu. nad 
czym należy jedynie ubolewać. 

.JERZY MAKARA 

wania sklepów na rzecz właścicieli 

lokali: urze;dów miast. spółdzielni 

mieszkaniowych, osób prywatnych 
itd. 

W końcu 1991 roku okazało sie;. że 
WPHW "dorobiło się" straty rze;du ... 
21.8 mld złotych. a mając jeszcze 130 
pracowników dostarczyło fiskusowi 

Rozkosze prywatyzacji 

Śmierć przemyskiego WPHW 
wewne;trmego i usług - w ramach 
tzw. decentralizacji uprawnień -
przekazał przemyskie wpHW woje­
wodzie przemyskiemu. który od tej 
chwili stał sie; organem założycielskim 
przedsiębiorstwa. Zbliżały sie; refor­
my Balcerowicza i tak drastycmych 
przekształceń. jakie nastąpiły. nikt 
nie mógł przewidzieć - tym bardziej. 
że wyniki finansowe WPHW były 

jeszcze zadowalające. Koniec 1989 
roku wykazał zysk w granicach 3 mld 
złotych. a podatek do budżetu i dywi­
denda pochłonęły odpowiednio 62 
i 12 % zysku. tj. ponad 2,2 mld 
złotych. Dla załogi liczącej wówczas 
80S osób. pozostało na nagrody 5SO 
mln złotych. Te liczby jasno poka­
zują, że ludzie mieli pracę. a budżet 
niemałe pieniądze. zaś przedsie;bio­
rstwo ciągle inwestowało z zamiarem 
tworzenia nowych miejsc pracy. 

Rok 1990 rozstrzygnął o wszyst­
kimI Nowe oprocentowanie kre­
dytów (walka Balcerowicza z inflacją) 
spowodowało. że w pierwszych 6 mie­
siącach tego roku WPHW - po raz 
pierwszy w swojej historii - odnoto­
wało stratę rze;du 0.8 mld złotych. 

kredytobiorców. z którego bankowcy 
w końcu nieżle żyli. Ale cóż zrobić. 
zmieniły sie; realia gospodarcze i bank 
musiał być nowoczesny ... 

Koniec 1990 roku wykazał w bilan~ 
sie WPHW strate; w wysokości ok. 
600 mln zł. nie dzieliło się wśród 

załogi zysku. ale - a jakże - od­
prowadziło 562,5 mln zł podatku ob­
rotowego oraz 204 mln zł dywidendy 
do budżetu państwa. Funkcjonowało 
jeszcze 60 punktów handlowych i pra­
cowało 510 osób. W październiku 
tego roku dokonano pierwszych zwo­
lnień grupowych. dalsze nastąpiły 

w okresie od stycmia do lipca 1992 r. 
Utrata tzw. zdolności kredytowej 

i rosnące zadłużenie było wystar­
czającym powodem. aby l sierpnia 
1991 roku wojewoda przemyski 
ogłosił likwidację WPHW - bez 
możliwości przek.szta1cen.ia. Ustano­
wiony likwidator nie miał nic do 
powiedzenia, otrzymując zadanie 
"przygotowania przedsiębiorstwa do 
upadłości". choć właściwie powinien 
to uczynić organ założycielski. Praca 
likwidatora sprowadzała się do dal­
szych zwolnień pracowników. odda-

ponad 72 mln złotych podatku i na­
leżności z tytułu dywidendy. Bilans 
roczny posłużył jako uzasadnienie do 
wniosku likwidatora o ogłoszenie 

upadłości. co uczynił Sąd Rejonowy 
w Przemyślu 13 lutego 1992 roku. 

Nareszcie! Województwo przemys­
kie zostało "uwolnione" od wpHW' 
Zastąpiły je rozmaite spółki i ftrmy 
handlowe. . 

CO OSIĄGNIĘTO LIK-
WIDUJĄC wysoce do­

chodowe i dające pracę blisko 1000 
osób przedsiębiorstwo? Jakie konkre­
tnie korzyści przyniosła ta "prywaty­
zacja" i komu? Nie jestem odosob­
niony w opinii. że państwu na pewno 
nie. Czy wpływy podatkowe z po­
wstałych na "gruzach" WPHW no­
wych podmiotów gospodarczych 
chociażby tylko zrównoważą potężne 
koszty likwidacji przedsiębiorstwa 

- miliardy wypłacone w formie od­
praw i •• kuroniówek... ogłoszeń 

o prztargach i likwidacjach kolejnych 
składników majątku WPHW itd. 
itd.? Kto weźmie na siebie odpowie­
dzialność za "interes". do którego 
dziurawy budżet państwa per saldo 

POGRANICZE 

cji • prowad~ tajne nauczanie. Gdy­
by tak lepiej "pogrzebać w pamięci" 
d,ołożylbym jeszcze kilka grzechów 
obydwu "zawsze posłusznym" stro­
nom. 

Jaki los czeka ścianę śmierci? Jest 
na niej pamiątkowa tablica, krzyż 
Virtuti Militari. tarcza Grunwaldu 
z mieczami. nazwiska roz$1r'zeJariych 
i Chrystus rozpie;ty na krzyżu. a więc 
nic co mogłoby urazić aktualne 
poglądy polityczne kierowniczych 
gremiów. Móże jednak znajdzie się 
sposób na uratowanie ściany śmierci 
na MaIym Ryneczku. Związek Ob­
rońców Przemyśla sugeruje aby stary 
budynek ewentualnie rozebrać, a jego 
tylną ścianę. nieco obniżonlb pozos­
tawić. Tylko na czyj koszt przeprowa­
dzić te roboty? Chyba nie Związku 
Kombatantów RP ani też rodzin 
osób rozstrzelanych.' Władze lub re­
prezentujący je urzędnik. wiedziały co 
czynilb a pan W. - na co się porywa. 

Z. ZIEMBOLEWSKI 

na pewno dopłacił i nadal be;dzie 
dopłacać? Jeśli wziąć pod uwa~. że 
przemyskie WPHW jest tylk:o jedną 
z tysięcy w podobny sposób .. prze.­
kształcanych" firm. to rzecz idzie 
o biliony złotych - być może te same. 
kt6rych teraz tak drastycmie pań­
stwu brakuje ... 

Kandydat narodowy na posła do 
parlamentu z Przemyśla w wyborach 
z 1911 roku dr Ernst Adam głosił 
w swojej kampanii wyborczej. że 
,,bItdem było oddtmte handlu i pru­
myslu w obce rfa". Słynne były 

wówczas hasła ,.Jcupujmy .. swoich ". 
• .stwarzajmy nasz rodzimy handel". 
Dzisiaj. w III Rzeczypospolitej, to 
wszystko robione jest akurat na 
odwrót: to głównie prywatny i obcy 
kapitał ma zawładnąć polską gospo­
darką. bez wzgle;d" na koszty. które 
i tak poniesie to biedne spo­
łeczeństwo. Czy nie warto uświado­
mić nowym władfOm RP. że jak naj­
bardziej aktualnym dla ich "polityki" 
hasłem powinno być powiedzenie: 
,,PrulcsztaJcmill - tak, WYpacZl!nia 
- triLl'7 ... 

J. UPnQ'SKI 
PS. Ostatnim akordem w dziejach 

"prywatyzacji" wpHW była sprze­
daż moalO zaawansowanej budowy 
Domu Handlowego w Przemyślu. 

Dotychczasowy owoc pracy budow­
lanych wraz ze zgromadzonymi mate­
riałami i elementami wyposażenia 
- o wartości ocenianej na ok. 7 mld 
złotych - sprzedano za 2,8 mld 
złotych. przy czym nowy nabywca 
zapłacił gotówką ... 1,2 mld zł, 
a reszte; rozłożono mu na raty. Kon­
kurent był gotów wyłożyć gotówką 
o 400 mln zł więcej, ale prowadzący 
spra~ (auk.cj~ licytacjo. przetarg?) 
sędzia uznał, że ta pierwsza oferta 
była korzystniejsza. 

J.L 

8 CZERWCA 1993 r. 
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ONKOLOGICZNY 

TELEFON ZAUFANIA 

(przemyśl, wtorek, 17-19) 

Odpowiada 
lek. Jan Holówka 

• Jestem 12 miesięcy po cięciu 
cesarskim. W ~kresie miesiączki, 
w dolaeJ części blimy, występuje 

zasinienie, ból. Jaka jest tego 

przyczyna? 

- Jest to gruczolistość (endo. 

metrioza), polegająca na obce-

ności elementów błony śluzowej 
trzonu macicy poza jej jamą. 
W trakcie zabiegu, operacyjnego, 

dochodzi do przypadkowego 

wszczepienia komórek w powłoki 

(blima pooperacyjna). Leczenie 
operacyjne, hormonalne. 

• Czy knriomoczjest głównym 

objawem raka nerk.i? 

- Nie. Może być m.in. w cho­

robach urologicznych (ostre za­

palenie, kamica np. pęcherza mo­

czowego - patrz zdjęcie), w cho­

robach nerek (uogólnione lub og­

niskowe zapalenie kłębków ner­

kowych), skaza krwotocma (ma­

czna małopłytkowość), zaś u ko. 

biet moie pochodzić z dróg rod­

nych. 
Kamienie usunięte z pęcherza moczowego pacjentki od­

działu urologicznego WSZ w Przemyślu. 

Sporym zainteresowaniem naszych pa­

rlamentarzystów cieszy się ponoć drogo. 

we przejście graniczne w Medyce i to nie 

tylko z okazji służbowych wyjazdów wy­

brańców narodu, ale i bimeww, kt6re 

niekt6rzy prowadzą, aby dorobić do 

skromnych diet i ryczałtów, tak marnie 

ostatnio zrewaloryzowanych. 

Z ostatnich granicznych "przeciek6w" 

najbardziej przypadł nam do gustu przy­

padek pana posła, który z racji swojej 

przynależności partyjnej winien w Wielką 
Sobotę święcić jajka, a nie zajmować się 

interesami (mały transporcik "ład" do 
Rzeczpospoli tej) ... 

Fatum nad Przeworskielll? . 
Niemalże od 25 lat, lWkuna­

stutysięczny Przeworsk bory­

ka się z problemem zaopat­

rzenia miasta w wodę. Przez 

tak długi okres ani włacbe wo­

jewódzkie, ani lokalne nie po­
trafiły sprostać cywilizacyj­

nym wymogom. U progu Ia,t 

9O-tych był poHtyk, który zain­

teresował się uciążliwym dla 
przeworszczan problemem. 

Rzucił nawet hasło: ,,J~i.eli 

przystąpiono do rozbudowy sieci wo­
dociągowej, nie pomyślano jednak 

o nowym wydajnym ujęciu. 

Przeworskjako laureat konkursów 

o tytuł mistrza gospodarności, sta­

wiał na budownictwo - szybko po­
wstawały nowe osiedla, przybywało 

mieszkańców, lecz gdy odkręcono 

kurki w nowych "emkach" - z rur 

wydobył si~ jedynie złowieszczy char­

kot. 
Stan niemal ciągłego niedoboru 

wodywmieściespowodowanyniewy­

dolnością jedynego ujęcia w Gniew­

czynie, trwał aż do lat 80-tych. Dopie­
clu:~sz. W P'z.~wo,sku woą, ro w 1982 f., na mocy porozumienia 

glosuj IUI Wojciechowskiego pomiędzy Urzędem Mjasta a W o­

-woj~wo~". Niestety, wiatr jewódzldm Zakładem Usług Wod­

historii szybko go zMiótł, nych w Przemyślu, poprowadzono 
wodociąg z pobliskiego Rozborza 
i rozpocz~o przekazywani~ n ad­

wyżek wody do Przeworska Mimo że 
był to krok naprzód, sytuacja nie 

poprawiła się ani na jotę. Miasto 
nie było administratorem żadnei50 

z dwóch ujęć. Otrzymywało ~łą­

cmie nadwyżki, a dysponenci nie 

mieli interesu, aby zwiększyć ilości 

przekazywanej wody. 

a przeworszczanie nadal ma­
gazynowali wodę w wypełnio­

nych po brzegi wannach. 

M NIEJ WIĘCEJ DO 1970 r. 
CUKROWNIA ,'pRZE-

WORSK", w ramach nadwyżek, do­

starczała miastu wod~ z własnego 

ujęcia w Gniewczynie Łańcuckiej. 

Gdy miasto zaczęło si~ rozwijać, W 1986 r., w wyni\u rozbudowy 

. Szczególne święto -DZIEŃ MATKI 
-muzyką, piosenką i recytacjami uczci­
li w Przemyślu uczniowie Szkoły Pod­
stawowej nr 10, Społecznego Ogniska 
Muzycznego i Zespołu Szkół Muzycz­
nych, którzy wystąpili w czasie koncertu 
w Towarzystwie Muzycznym. 
Również w wielu innych szkołach i pa­

rafiach w województwie odbyły się po­
dobne spotkania z matkami·, a towarzy­
szYła im zawsze niepowtarzalna atmo­
sfera. 

Tekst i zdJ. RoB. 

1,,Pitrw.tZaki" z SP ", 10 podcZll3 bnprezy w Dniu Matki. 
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dotychczasowego wodociągu i zain­

stalowania trzech studni głębinowych 

w Rozborzu-T r ojanach, sytuacja po­

prawiła się na kilka miesięcy 

Przez następne 4 lata zużycie wod y 

systematycznie wzrastało, a jej ilości 

IHalały. Dla mieszkańców Przewors­

ka była to prawdziwa gehenna. Nie­

udolność władz miasta i ogólny ma­

razm doprowadziły do tego, że nie­

skomplikowany w istocie n oczy pro­

blem, ~Il"ósł do rangi cywilizac-,ijuego 

absurdu. 

J EDYNYIM SPOSOBENi NA 
ZALATWlF..NIE SPRAWY 

WODY i naprawienie błędów po­

pełnionych przed 2O-tu laty, było szy­

bkie ustanowieni:: jednego producen­

ta i dyspozytora ujęć wodnych, który 

realizowałby zadania Urzędu Miasta. 

.i..atwo powiedzieć, trudniej wykonać. 

Co prawda w 1990 f. Przedsiębio­

rstwo Gospodarki Komunalnej 

i Mieszkaniowej przejmuje od cukro­

wni eksploataCJę ujęcia w Gniewczy­

nie, ale ujęciem w Rozborzu od lipca 

1991 r. administruje Urząd Gminy. 

Latem 1992 r. sytuacja kryzysowa 

osią,gn~:l. apogeum. Susza i ruewła-

ściwa eksploatacja ujęcia w Rozborzu 

przez gminę spowodowały racjono­

wanie wody 2 razy dziennie. W takim 

stanie rzeczy, obecne władze Przewo­

rska pod jęły decyzję o budowie miejs­

kiej stacji uzdatniania wody w Roz­

boi'zu. Nowe ujęcie, choć oficjalnie 

nie oddane do użytku, pokrywa zapo­
trzebowanie miasta na wodę w 40 %. 

PO WIELU PERTURBA­
. CJACH OSIĄGNIĘTO 

WAŻNY CEL. 
Jedynym dysponentem ujęć w Gniew­

czynie i Rozborzu jest, powstały 

w 1991 r"Zakład Gospodarki Komu­
nalnej i Mieszkaniowej podległy 

Urzędowi Miasta. Zdaniem dyrekcji 

zakładu, przy racjonalnym użytko-

waniu, wody nie powinno brakować. 

Wydawałoby si~, że burzliwa his­
toria braku wody w Przeworuu wie­
szcie dobiegła końca. Tymczasem 
w maju tego roku, wojewoda przemy­
ski ogłosił przetarg na poszukiWanie 
kruszywa naturalnego na terenie gmi­
ny Tryńcza - w Gniewczynie ł.ańcu­
ckiej. Chodzi o udokumentowanie 
złóż i ewentualną budowę żwirowni . 
Jeżeli żwirownia powstanie, nastąpi 
wyeliminowanie ujęcia na Wisłoku, 
gdyż pobór piasku i żwiru powoduje 
obniżanie poziomu wody w studniach 
głębinowych. 

Czyżby zatem nad Przeworskiem 
zawisło fatum? 

RYSZARD ORZECHOWSKI 
Rys. HENRYK CEBULA. 



Motto: 
"Osoba umysłowo upośledzona ma tak do.lece,jak to jest możliwe, 
te same prawa, co inni ludzie". 

(z Rezolucji 2856 Zgromadzenia Ogólnego ON~ z 20 grudnia 
1970 r.) 

Pierwsze, co zwraca uwagę odwie­
dzającego tę placówkę, to spokój, 
cisza i wszechobea:la czystość i po­
rządek. Aż wierzyć się nie chce, że 
w pomieszczeniach, w których prze­
bywa jednorazowo prawie pięćdzie­
sięcioro dzieci (w tym 23 w ramach 
pobytu całodziennego) i 21 osób per­
sonelu, możliwe jest utrzymanie tak 
idealnej czystości. 

Jesteśmu w OŚRODKU REHA­
BILITACYJNO-WYCHOWA W­
CZY'M POLSKlEGO STOWA­
RZYSZENIA NA RZECZ OSÓB 
Z. UPOŚLEDZENIEM UMYSŁO­
WYM w JAROSŁAWIU, działają­
cym tu dopiero od lutego br., a już 
mogącym się pochwalić nie tylko wy-
110kim stopniem zorganizowania, lecz 
przede wszystkim konkretnymi osią­
gnięciami. 

Problematyka działań ośrodka jest 
tak rozległa i skomplikowana, jak 
złożona i skomplikowana jest osobo­
wość dziecka upośledzonego umys­
łowo. Statut Stowarzyszenia w art; 
5 określa jego cele jako "działaaie Da 
lUCI tworzenia jak DajkorzystDlej­
szyeb WUlIIlk6w do pełnego flzyczaego 
l osobowego rozwoju lodzi upośledzo­
Dyeb IIDIYsłowo onz aktywoego l god­
aego aczest:nIctwa leb w tydo społecz­
Dym, a takie pomoc ich rodzinom". Te 
właśnie cele w odniesieniu do dzieci 
spełnia jarosławski ośrodek. 

Zorganizowany - jak już wspo­
mniałem - przed trzema miesiącami, 
początkowo na bazie pomieszczeń 

parterowych t.łobka nr l, przekaza­
nych na ten cel przez władze miejskie 
na okres 25 lat, ma w niedługim czasie 
przejąć cały obiekt, co pozwoli na 
pełne rozwinięcie działalności rehabi­
litacyjnej i dydaktycznej, obejmującej 
około 60 dzieci w ramach pobytu 
dzient;lego, plus dzieci dochodzące, 
prz czym - jak zapewnił Zenon 
Barszcz, koordynator ds. organizacji 
ośrodła - żadne dziecko nie zosta­
nie odrzucone. 

Pani Maria Wołoszyn, dyrektorka 
tej placówki, jest przykładem pedago­
ga rozumnego (ukończona filologia 
polska, pedagogika specjalna i logo­
pedia), umiejącego odnaleźć złoty 

środek pomiędzy odruchem serca 
(tak ogromnie ważnym w pracy 
z dziećmi niepełnosprawnymi), a tym, 
co dyktuje ,,mędrca szkiełko i oko". 
Również w kontaktach z prasą przed­
kłada wizję lokalną nad jałową gada­
ninę w zaciszu dyrektorskiego gabi­
netu. Zwiedzamy więc kolejno po­
mieszczenia ośrodka. W poszczegól­
nych pokojach-gabinetach zastajemy 
przy pracy specjalistów (pedagogów, 
psychologów, logopedów, artystów­
plastyków, muzykoterapeutów, reha­
bilitantów) prowadzących zajęcia 
w kilkuosobowych grupach. Dla lai­
ka wszystko jest tu obce i niezrozu­
miale, z wyjątkiem stosunku persone­
lu do dzieci, nacechowanego ser­
deczną troską i pełną zrozumienia 
cierpliwością w powtarzanfu po­
szczególnych ćwiczeń. 

Fragment koncertu 

z okazji tegorocz1U!­

go Dnia Matki. 

Fot. 

DARIUSZ MOSKWIAK 

Ale nieprawda, jest też coś zro-· 
zumiałego i dla laika - to pracownia 
plastyczna, gdzie grupa dzieci, pod 
kierunkiem dwojga młodych ar­
tyst6w-plastyuków, wyczarowuje 
z prostych materiałów obrazy i przed­
mioty o niewiarygodnej wręcz sile 
wyrazu i swoistym pięknie. - Te 
dzieci są naprawdę uzdolnione - po­
wtarzam za ich nauczycielką. Z mart­
wych kamieni i otoczaków znalezio­
nych nad Sanem, kiIk{)ma pociąg­
nięciami pędzla potrafią stworzyć ba­
rwny świat zwierząt i przeróżnych 
istot, nie mówiąc już o obrazach 
malowanych w różnyclt technikach 
oraz gobelinach tłanych z benedyk­
tyńską cierpliwością z resztek koloro­
wych nici podarowanych im przez 
,,Jarlan". Z sanwilowskich ścinków 
wykonuje się tu piękne i pomysłowe 
broszki, którymi - zgodnie z przyję­
tym zwyczajem - obdarowywane są 
nie tylko mamy, lecz i co zacniejsi 
goście odwiedzający ośrodek. O pra­
cach dzieci można by pisać w nie­
skończoność. Ich wykonywanie pod 
nadzorem nauczycieli, przynosi dzie­
ciom nie tylko określone umie­
jętności, lecz przede wszystii·m praw­
dziwą radość tworzenia. 

PARTIA LUDZI TRZEŹWYCH 
WYPOWIADA WOJNĘ ... 

W politycznym kalejdoskopie kraju i naszego 
województwa zaistniała nowa partia - PARTIA 
LUDZI TRZEŹWYCH. 

5 kwietnia br.w Zakroczymiu k. Warszawy od­
był si~ Kongres Założycielski PL T , który dokonał 
wyboru władz centralnych. Prezesem Zarządu 
Głównego został Knysztof Cackowski z Sopotu, 
a jego zastg>cą - Andrzej Cbomiak z Przemyśla. 
Ponadto dw6ch innych przedstawicieli z Przemyśla 
weszło w skład władz centralnych. Partia Ludzi 
Trzeźwych zarejestrowana została w Sądzie Woje­
wódzkim w Warszawie 6 kwietnia br. Jej tym­
czasowa siedziba majduje si~ w Sopocie przy ulicy 
Kościuszki 33c149. 

25 kwietnia powołano w Przemyślu Zarząd 
O~gowy PL T , którego biura umiejscowiono przy 
ulicy Barskiej 15 (w klubie abstynenta ,,ALFA"). 
Funkcj~ prezesa Zarządu Okr~gowego powierzono 
Barbane Picbor. 

O wypowiedź na temat programu partii po­
prosiłem wiceprzewodniczącego Zarządu Główne­
go PLT Andrzeja Chomiaka: 

"PIITt/f Rworzyli dziaJacze ruchów trzeiwoJdo­
wycia. PrzyJwiecaJa lUU1I idea zintegrowania ludzi, 
którym bliŃCie są problemy związane z trzebflokią 
lUll'odM poukiego. TrzeiwoJdą rozumianą w :Jpo$Ób 
dolłowny. Bo przeciet na co dzień Jpotykamy n( 
% przypadJuzmi ,,nietruiwośd" pośród pro"uMnt­
IIYc" po:llllCl r:IfI/ZJlCyclt IllUZ)Im bajem. ,,Nretruł.­
wość" - to pr:edet nU ty/lco :lian ograniczonej 
wydolnokl IImywwej Jpowodowany piciem alkolw­
hl. WypowUulllmy w/fc walk( wJze/lcim przyczyllOm 
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prowadzącym do nietr ze i WOJci Wypowiadamy 
oczywiśde wojll( WJzystkiemu co przyczynia sit do 
rozpijania Polak6w. Jak Iatwo ZIUIWaJ.yĆ, nasz pro­
gram ustawiony jest do poj(da nietrzeiwości dwu­
torowo: alkoholizm, ale nie tylko... Podkreślam, 
przedmiotem IUl:Izego Jzczególnego zaJntereJowa­
nUt, są przyczyny i usuwanie ich skutków. Jesteśmy 
witc partią, która UZUZJI ludzi b(dących propagato­
rami trzeźwości. Członkiem IUl:IzeJ partii mołe zo­
stać praktycznie katdy, kto nU nadutywa alkoholu 
i kto nie naJety do innej partii politycznej. Nie 
utotsamiamy n( % i.atln4 istniejącą opcją polityczną. 
Nie utołsamiamy n( taku : jakimikolwiek 0r­

ganizacjami JpolecZlłY"u, w tym : organizacjami 
kościelnymi. WedJug lUl:I gwarantem demokracji 
; praworządnoki w· Polsce jest prezydent RP. Lecz 
bardzo prosZl nie utotsamiać prezydenckiej funkcji 
Z konkretnym naz.wiskiem". 

PLT w Przemyślu skupia już ok 40 osób. Jak 
zapewnili mnie liderzy partii w najbliższym czasie, 
na oczach przemyślan, rozegra si~ prawdziwa 
"wojna" z przejawami aprobaty i tolerowania 
korupcji, z aferami gospodarczymi, z wykorzys­
tywaniem funkcji publicmych do załatwiania pry­
watnych interesów oraz z nadużywaniem alkoholu 
przez osoby publiczne. 

Aktywiści PLT - mają ponoć doskonałe roze­
manie w temacie i posiadają dostg> do pikantnych 
dokumentów, które przyczynić si~ mogą do kom­
promitacji niejednego funkcyjnego Kowalskiego. 

W zapowiadanej "wojnie" liczą na pras~. Daj~ 
słowo. Z przyjemnością pomożemy. 

MAREK CYNKAR 

Wróćmy jednak do problemów eg­
zystencjonalnych ośrodka. Jest on 
uwieńczeniem ponad dziesięcioletniej 
pracy jarosławskiego koła Polskiego 
Stowarzyszenia na Rzecz Osób 
z Upośledzeniem Umysłowym. 

- Kiedyś - mówi Ryszard Tronk­
walter, prezes koła - obejmowaliJ"lY 
teren powiatu jarosławskiego oraz 
Przeworsk i Lubaczów, a nawet nie­
które osoby z Przemyśla. Kolo liczyło 
wówczas ponad 300 członków. Dys­
ponowaliśmy oddziałem specjalnym 
w przedszkołu. Dzieci, wraz z rodzi­
cami, uczestniczyły w tunru.sach reha­
bilitacyjnych, nawiązywały sit więzi 
mJędzyludzlde, wymieniano doświad­
czenia, dzielono się spostrzeieniami 
z pracy z dziećmi. Dla wielu rodziców 
było to bardzo cenne, nie czuli sil 
osamotnieni w walce z losem. 

Obecnie koła Stowarzyszenia ist­
nieją prawie we wszystkich miastach 
w województwie, choć Jarosław na­
dal przoduje, czego dowodem jest 
utworzenie (jako jedenastego w kra­
ju) Ośrodła Rehabilitacyjno-Wycho­
wawczego. Korzystają ze~ d.zlecl 
głównie z Jarosławia, ale też i z po-

bliskich gmin, a nawet z okolic Sie­
niawy, Pruchnika i Radymna. Zgod­
nie z przestrzeganą tu zasadą integ­
racji, dzieci mają szeroki kontakt 
z byłymi wychowankami, a także 
z uczniami innych szkół. Przede wszy­
stkim jednak korzystają z rehabilita­
cji ruchowej, korekty wad wymowy 
oraz rewalidacji intelektualnej. 

Stowarzyszenie jest organizacją 
pozarządową, niedochodową. działa­
jącą na zasadzie samopomocowej, 
stąd tak wainajest przychylność i po­
moc innych organizacji. instytucji 
i osób prywatnych. Organizatorzy 
jarosławskiego ośrodka nie wyciągają 
do nikogo ręki o pomoc, lecz jest 
samo przez się zrozumiałe, że każda 
forma owej pomocy potraktowana tu 
będzie jako wkład w wielkie, humani­
tarne dzieło pomocy potrzebującym. 

Na zakończenie prośba od dyrekcji 
ośrodła do rodziców zamierzających 
ewentualnie skierować tu własne 

dzieci, aby dokonali zgłoszenia jesz­
cze przed wakacjami, co pozwoli za­
równo im, jak i dyrekcji ośrodła 
uniknąć wielu kłopotów natury 01'-

ganizacyjnej. 
JERZY MAKARA 

Dubiecko 
lDa oczyszczalnię 

Rozpocz~ta trzy lata temu bu~ 
dowa kontenerowej oczyszczalni 
ścieków w Dubiecku dobiegła 

końca. W pierwszym dniu czerw­
ca przekazano ją do rozruchu 
technologicmego. EUOT -150 
przeznaczona jest do oczyszcza­
nia ścieków bytowo-technologi­
cznych oraz komunalnych. Jej 
przepustowość waha si~ w grani­
cach 10-150 m sześc. na dob~, zaś 

( efekt oczyszczenia wynosi 90-96 
proc. Warto więc było wydać 

około 2,4 miliarda złotych. 
Dubiecko korzystajuż cz~o­

wo z kanalizacji sanitarnej 
- w pierwszym etapie za 1,2 mld 
zł wybudowano jej 3-kilometro­
wy odcinek dla około 50 proc. 
zabudowań. W przygotowaniu 
jest drugi etap tej tak ważnej 
ekąlogicznie inwestycji. 
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E cha zwycięskiej pierwszej bitwy 
pod Kobylanką z I maja 1863 r. 

romiosły się błyskawicmie po Ga­
licji. Wywołały wielki entuzjazm 
w społeczeństwie polskim. 
Dotarła do organizacji galicyjskich 

widomoŚĆ o braku amunicji. Jezio­
rański wysłał gońca do gen. Wysoc­
kiego, by przysłał więcej amunicji, ale 
bez powodzenia. Gdy dotarła do 
Lwowa wiadomość o sytuacji w od­
dziale "tamtejsze Polki, związaM z ru­
chem powstańczym, w krótkim czasie 
zdołaly zgromadzić kilka tysięcy naboi 
i wysłać je do obozu pod opie/cą Marii 
Topo/nickiej". 

Do obozu przybyli ochotnicy, ścią­
gnięci chwałą zwycięstwa. 3 maja 
przybył kpt. Albert Potocki, w prze­
szłości ofIcer Langiewicza z 49 lu­
dźmi. Z głębi Królestwa przeprowa­
dził kilkudziesięciu ludzi Karol Sie­
niawski. Przybyli ochotnicy z Galicji. 
A nawet sam ks. Adam Sapieha, 
który polecił dostarczyć do obozu 50 
tys. naboi. Od żołnierzy kupował ba­
togi i czapki kozackie nieprzyjaciela, 
fundował hojnie powstańcom wino. 
Myślano także Jeziorańskiego obwo­
łać dyktatorem. 

KALENDARIUM - CZERWIEC 
Przygotował się jednak generał do 

dalszych działań bojowych. S maja 
otrzymał widomoŚĆ od Libana, że 
nieprzyjaciel nadciąga, wszystkie 
drogi są obsadzone przez Rosjan. 
Polecił zatem mjr. Bobowskiemu 
dowódcy saperów, umocnienie wszy­
stkich punktów, przez które nieprzy­
jaciel mógłby się wedrzeć do obozu. 
Zabarykadował wszystkie drogi 
i dróżki. Zbudował trzy linie za­
sieków z rowami strzeleckimi. Wew­
nątrz obozu zbudowano szałasy z de­
sek lub chrustu, pokryte korą, dla 
20----30 ludzi oraz baraki i piwnice 
wykopane w ziemi. Tak powstał obóz 
warowny. 

8---1695 Zm. Christian Huygens, holenderski fIzyk, astronom i matematyk, 
prekursor falowej teorii światła, twórca zegara wahadłowego, 
odkrywca jednego z księżyców Saturna. 

9-:-1781 Ur. się George Stephenson, angielski konstruktor kolejowy i wynala­
zca, zbudował parowóz, pierwszą linię kolei publicznej, a także 
pierwszą fabrykę parowozów. 

10--1836 Zm. Andre Marie Ampere, fizyk francuski, twórca podstaw 
współczesnej elektrodynamiki. 

11-1943 Grupa bojowa GL-ZWM, dokonała akcji na kawiarnię niemiecką 
"Cafe Club" w Warszawie, jako odwet za egzekucję więźniów 
PawiuL 

12-1979 Jeden z założycieli Przemyskiego Okręgu Związku Żeglarskiego 
Henryk Jaskuła, rozpoczął samotny rejs dookoła globu. (za­
kończony 20 maja 1980) na jachcie ,,Dar Przemyśla". 

Sternbergowi z pomocą pośpieszył 
mjr Ogoli n ze swoimi kompaniami 
piechoty. Naczelnik wojenny płk. 
Miednikow stacjonujący w Janowie 
Ordynackim, po odebraniu meldun­
ków z żądaniami posiłków, zdecydo­
wał się wysłać dodatkową kolumnę 
mjr. Czerniewskiego w sile 3 kom­
panii piechoty, szwadronu ułanów 
oraz 60 kozaków. Wraz z nimi wyru­
szył Miednikow, by osobiście nimi 
dowodzić. S maja zeszły się one we 
wsi Osuchy w pobliżu Zamchu. Od­
była się tam narada wojenna, ustalo­
no plan działania. Siły nieprzyjaciela 
wynosiły: II kompanii piechoty, 
2 szwadrony ułanów, ok. 160 ko­
zaków, 2 działa. Miednikow dyspo­
nował ponad 2 tys. żołnierzy. JeZio­
rański miał ich ok. 800. 

13-1899 Ur. się Jan Lechoń (Leszek Serafmowicz), współtwórca grupy 
poetyckiej "Skamander", autor liryki refleksyjnej i patriotyc2l1ej, 
napisał m.in. "Karmazynowy poemat", "Srebrne i czarne". 

14-1946 Zm. John Logie Baird, jeden z twórców techniki telewizyjnej, 
wynalazca telewizora i telewizji kolorowej. 

Oprac. J.B. 

Komentarz "STOPU" 

"Narodzie, obudź się 
P l k ·· '" " o s a ginie ..... . Do bitwy doszło 6 maja 1863 r. 

Wojska carskie zaatakowały obóz 
powstańczy od tyłu i granicy galicyjs-

- to jedno z haseł strajkujących w Warszawie. Ja 
odwróciłbym hasło: - "Polsko, obudź się - naród 
ginie/". Kolejna fala społecznych protestów, grupka 
posłów dr2lem.iących w Sejmie przy pierwszym czytaniu 
paktu o przedsiębiorstwie, prezydent ładujący akumula­
tory w Watykanie i Fatimie, ,,solidarność" kierująca do 
Sejmu wotum nieufności dla premier Suchockiej - to 
pokrótce obraz polskiej majowej sceny politycznej. 

Czy ewentualny, upadek rządu coś zmieni? 
Przeciwko komu i czemu naród strajkuje? Przecież sam 

w wołnych i demokratycmych wyborach wybrał obeale 
władze. Wpiera się naiwnym, że to komuna podnosi 
głowę, bo chce mowu przejąć władzę. Te brednie można 
między bajki włożyć. W naszym kraju. - nie bacząc 
zupełnle na sprawy gospodarcu - na górze odbywa się 
bezpardonowa wałka o stołki. Wytworni gracze polity­
czni karmi, ludzi tematami zastępczymi (aborcja, religia 
w szkołach, wartości chrześcijańskie w mass mediach) nie 
baczI&c na to, że ogromna większość społeczeństwa żyje 
na pograniczu nędzy. Kto ma bronić ich interesów? 

Kogo wybraliśmy do parlamentu i co z tego wynika? 
Okazuje si~, że oprócz Unii Demok.ratycmej, Polsk, 
lZI&dZlł nie ci, na których w większości głosowaliśmy 
w wyborach, lecz kadłubowe partyjki zaiatwia.iące swoje 
partykularne interesy, bawiący się władzą., którym interes 

społeczny jest zupełnie obojętny. Swoisty to dowód, jak 
z pozoru demokratyc2l1ym państwem można rządzić 
- nie będ ąc wcale w większości, jeśli zręcznie manipuluje 
się na ludzkich sumieniach. Straszy się postkomuną, gra 
się na uczuciach religijnych i ma się gdzieś, że ktoś klepie 
biedę, bo w wolnym państwie postrzega się takich delik­
wentów jako nieudaczników, nie potrafIących znaleźć 
sobie miejsca w kraju ,.miodem i mlekiem płynącym". 

Związek zawodowy "Solidarność", poprzez swoich 
przedstawicieli w parlamencie, głosuje za budżetem i pła­
cami dla sfery budżetowej, by potem nawoływać na­
uczycieli i lekarzy do strajku. Straszna to hańba dla tych, 
którzy pełnią tak odpowiedzialne role w życiu społecz­
nym. Jak patrzą na to dzieci i pacjenci, każdy chyba wie. 
Będą mieli co opowidać następnym pokoleniom. I tak oto 
narodzie, chociaż się obudzisz, nie uratujesz Polski, bo ci, 
co u żłobu wcale się jej losem nie przejmują. Reżim 
komunistYC2l1Y można było obalić, obecnego nie obalisz, 
bo jest jedynie słus2l1y. A ty postlaJlI:uj sobie, wyjdź na. 
ulicę, pokrzycz na Wałęsę, Sejm, rząd, wrÓĆ do domu, 
włącz telewizor - tam nie zobaczysz nieudaczniku swojej 

nędzy· 

Jak ktoś się potrafI urządzić, to żyjel "Zdrowi~ Wasze 
w gardła nasze'" Smacznegol 

Fab 
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sytuacj .. z 6 trlvJa ~ 863 

~oisKa polskie 

kiej, ale Jeziorański nie dał się za­
skoczyć. Dochodziło do walk na bag­
nety. Po całodniowej bitwie Mied­
nikow podjął decyzję wycofania się. 
Za nimi Jeziorański wysłał oddział 
kozaków. Zwycięstwo okupiono du­
żymi stratami: 69 zabitych i 49 ran­
nych (niegrożnie także sam generał). 
Straty rosyjskie według raportów 
Miednikowa, wynosiły ISO zabitych 
i rannych, były jednak większe, choć 
nie tak duże jak podaje Jeziorański 
w "Pamiętnikach": 273 zabitych i 432 
rannych. Zabitych żołnierzy rosyjs­
kich pochowali na miejscu bitwy wy­
najęci z Galicji chłopi. 

Nieprzychylnie ustosunkowany do 
Jeziorańskiego ks. Sapieha, po bitwie 
chwalił talent dowódczy generała 
i męstwo powstańców. W liście pisa­
nym 8 maja ze Lwowa obiecuje przy­
słać Jeziorańskiemu pomoc oddziału 
Zapałowicza w sile 400 ludzi. Nie 
mając pomocy gen. Jeziorański po­
stanawia wycofać się z Galicji, by nie 
narażać się na przegraną bitwę. 

Pod osłoną nocy z największą ost­
rOZnością opuścił obozowisko, a po­
zostawione ogniska miały wprowa­
dzić w błąd nieprzyjaciela. Gdy uszli 

~ ruchy WOISK POLSKich 

ćwerć mili, usłyszeli ostrą strzelaninę 
w opuszczonym obozowisku. Myśle­
li, że może Czerwiński lub Żalpłachta 
natknęli się na czekającego Miedni­
kowa. 

Rzeczywiście, jak donosił zwiad, 
Miednikow natarł na obóz, ale w cie­
mnościach Rosjanie strzelali do siebie 
(padło ok. 30 zabitych i 100 rannych). 
Dopiero gdy spostrzegli, że strzelali 
do siebie, rzucili się w pościg :za 
Jeziorańskim. Generała sięgnęła ku­
la. Ukrył się w chłopskiej chacie, skąd 
udał się do Przemyśla na leczenie. 
Następnie wyjechał do Lwowa, a póź­
niej d o Dąbrówki Starzeńskiej, 
w okolice DynowL Komisarz rządu 
powstańczego zaraportował wła­
dzom polskim dezercję Jeziorańskie­
go. Nazwał go nawet zdrajcą. W śle­
dztwie sprawę wyjaśniono i oczysz­
czono gen. Jeziorańskiego z zarzu­
tów. 

Przetrzebiony oddział Jeziorań­
skiego, pod inną komendą., nie wy­
trzymał naporu przeważających sił 
nieprzyjaciela i poszedł w rozsypkę. 
Poszczególni powstańcy zasilili nowo 
tworzące się ośrodki powstańcze. 

ADAMLAZAR 

W RESZCIE JEST! 17 maja br. w Lubaczowie usta­
wiono pierwszy w tym mieście "znak lustrzany", ułat­

wiający kierowcom bezpieczny dojazd do głównej ulicy kard. 
Wyszyńskiego od strony ul. 3 Maja (tj. z kierunku Lisich Jam, 
Krownicy, Bud om ierza). Brawo drogowcy! 

. Jan BORYSOWICZ 



Wiadomości sportowe 
NAJLEPSZE SZKOLNE "SIÓDEMKI" 
Zarzltd Wojewódzki SzkoiDego Z~u 

Sporto-xo był ostatnio organizatorem 
mistrzostw województwa szkól podstawo­
wych i ponadpodstawowych, których fi­
nały rozegrano w Przemyślu. 
Wśród dziewcząt z "podstawówek" naj­

lepsza okazabl si~ "siódemka" z Rozborza 
Długiego, która po~onala Medyk~ 15:3 

i Dynów 9:6. Drugie miejsce zajęła SP 
w Dynowie (wygrała ze SP 14 Prn:myśl 
13:4), a trzecie - przemyska "cztenuutk.a", 
która zwyci~ła SP w Medyce 14:6. Zwy­
d~sId zespół, który prowadził nauczyciel 
lrultury fizycznej Stanisław Olszański, 

występował w składzie: Marta Zabój, 
UruulaSłysz, Aneta Zabój, Katarzyna 

Wańkowicz, Małgorzata Adamów, Agnic­
azk.a DryIa, Anna Dry\a, Katarzyna N ykiel 
I Mańoła Bochnak. 

Najlepszych szczypiornistów wśród 

,,podstawówek" ma Pruchnik, który poko­
nał Dynów 14:9, SP 14 Przemyśl, 19:12 

i Medykę 12:5. DruU lokatę mjęła "czteI'­

nutka" (wygrała z Medyq 10:9 i Sienia~ 
17:7), trzedll - SP Medyka, czwartll SP 
Dynów, a pilll4 - sp' Sieniawa. Drużyna 
z Prudmika, któI'll treouje Stanisław Mi­
chalik, grała w zestawieniu: Sylwester Po-

Czy Zdrój Horyniec zagra w kl. wojewódzkiej? 
W przemyskiej klasie A, grupie IV 

lubaczowskiej, na trzy kolejki przed 
zakończeniem rozgrywek nastąpiło 
najważniejsze rozstrzygnięcie. Mist­
rzostwo grupy, dające awans do klasy 
wojewódzk..iej, zapewnił sobie LKS 
Zdrój Horyniec. W rozegranych do­
tychczas spotkaniach rundy wiosen­
nej - Zdrój stracił tylko jeden punkt, 
remisując w meczu ostatniej kolejki 
z LZS Lisie Jamy. 

Zajmujący po 18 kolejce n miejsce 

Zryw Młodów, przegrywając 2:6 
z Czarnymi Oleszyce, ostatecznie po­
grzebał nikłe i tak szanse wywalczenia 
premiowanej awansem lokaty. 

Trzon drużyny Horyńca. stanowili 
starsi zawodnicy, którzy kilka lat te­
mu grali w klasie okręgowej (Bo­
lesław Nowakowicz, Zbigniew Szy­
meczko, Adam Soliszewski, Bo­
gusław Nepelski, Grzegorz Kurus, 
Tadeusz Rebuś, Ryszard Żuk, Zbig­
niew Mazur). Mocne uzupełnienie 

stanowili młodsi (Mirosław Skoczy­
las, Robert Krzych, Mariusz Lewan­
dowski, Artur Szymeczko, Daniel 
Tabor, Tadeusz żUk, Paweł Wojty­
szyn, Robert Banaś) oraz juniorzy. 
(Tadeusz Babik, Tadeusz Tech1o­
wiec). 

Najważniejsze zadania zarządu na 
najbliższą przyszłość to przygotowa­
nie kampanii sprawozdawczo-wybor­
czej (przełom czerwca. i lipca). Zarząd 
chciałby ją wykorzystać jako okazję 

Z UKOSA BŁĄD "SZALIKOWCÓW" CZUWAJU 
MaJoletni ,,,szalikowcy", dopin­

gujący trzecioligowych pilkarzy prze­
myskiego Czuwaju, są szczególnie 

"widoczni" podczas regionalnych 
dobów oraz w meczach z drużynami 
mającymi już ustaloną renom~. TaJe 
było m.in. w traJecie spotkania z Cra­

covią, a taJeże - niestety - i po jego 

zaJeończeniu. I być może nie musieli­
byśmy o tym pisać, gdyby nie pewne 

okoliczności, wobec których absolut­
nie nie można być obojętnym. 

Otói, kilkudziesięciu ,,szalikowców" 

Czuwaju, pod koniec meczu, w którym 
utrzymywała sięjednobramkowa prze­

waga gospodarzy, prowolcacyjnie 

przeniosło się w bezpośrednie sąsiedzt­

wo sektora, na którym siedziało kilku­
nastu fanów Cracovii, oczywiście 

również z szaJiIcami, zachowujących 

sif jednoJc nader spokojnie i kultural­

nie. Gdy w ostatnich minutach ..Icoleja­
rze" zdobylijeszcze dwa gole,przemy­

skie małolaty potraJetowały ten sukas 

jaJeo olauk do ... wszcZ(cia ,,zadymy". 
Bogu ducha winni, będący w znacznej 

mniejszości, sympatycy kralcawskich 
,.pasiaków" byli zmuszeni ratować sif 

ucieczką do klubowego autokaru. Mi­

mo asysty policjantów (wraz z psami), 
,,,szalikowcy" Czuwaju wciąż wznosili 
ordyruzrne okrzyki, próbując wyłado­

wać sif na gościach. TaJei ,,,spektaJel" 

trwał ok. 20 minut i dopiero ztkcydo­

wana akcja stróżów porzqdJcu publicz­
nego rozproszyła po okolicznych osied­
lach długowłosych gówniarzy. 

"Szalikowcy" Czuwaju, miast olca­
zać przynajmniej odroblnf szaClfnku 

DZIEWIĘĆ "KRĄŻKÓW" SPECJALNYCH OLIMPIJCZYKÓW 
Bardzo udanie zaprezentowała się 

w IV Ogólnopolskiej Letniej Olim­
piadzie Specjalnej (odbyła się w War­
szawie) ekipa naszego województwa, 
którą tworzyli uczniowie specjalnych 
ośrodków szkolno-wychowawczych 
w Przemyślu i Lubaczowie. Przy­
wiozła ona z tej imprezy aż dziewięć 
~medali, wywaJczonych w lekkiej at-' 
letyce i pływaniu. Młodzież z Luba­
czowa, którą opiekowali się: nauczy­
cielka kultury n.zycznej Danuta Tre­
mbicka oraz Waldemar Procyk 
- rywalizując na bieżni, skoczni i rzu­
tni, zdobyła ogółem siedem 

,,krążków". Najcenniejszy - złoty 

- dostał się w ręce Lucjana Misien­
kiewicza, który był pierwszy w skoku 
w dal oraz drugi na 200 m. "Złoto" 
wywalczył też w skoku w dał z miejsca. 
- Dariusz Sękowski. A oto zdobywcy 
pozostałych medali: Zygmunt Wo­
Jańczyk - srebrny na 200 m, Mariusz 
Piotrowski - brązowy w rzucie 
piłeczką palantową oraz Grzegorz 
Kędzierski - brązowy na 100 m. Po­
nadto uczniowie lubaczowskiego 
SOS W wywaIc:zyli srebrny medal 
w biegu sztafetowym 4 x 100 m. 

W IV Ogólnopolskiej Letniej Olim-

NA BIEŻNI, SKOCZNIACH I RZUTNIACH 
• Blisko 4O-osobowa ekipa młodych 

lekkoatletów z naszego województwa 

wzi~la udział w otwartyclI m1strmstwach 

Stalmrej WoU, które rozegrano na obiek­

tach tamtejszej Stali. Najlepiej spisabl się 

Anna Rygielsk.a, która wynikiem 150 an 

w skoku wzwyż zdobyła drugie miejsce. 

Trzeall lokatę w tej konlrurencji, z rezul­

tatem 140 an, wywalczybl Lilianna Łoza. 

Z żałobnej 
. kroniki 

Nieubłaganie powiększa się rejestr 
Judzi sportu, których nie ma już 

wśród nas. W ub.m. przemyskie 
środowisko sportowe pożegnało 

6 

Ponadto dobry wynik (1.53,76) w biegu na 

600 m, w kategorii ltanZych dziewcząt, 

uzyskała Joanna Majewlka., co dało jej 

pillte miejsce w mwodach. 

• Na stadionie przemyskiej Juvenii od­

były się kolejne "czwartki lekkoatletycz­

ne". A oto' zdobywcy trzech pierwszych 

lokat w poszczególnych konkurencjach: 

bieg na 600 m (roczniki 1978-I 979) - l. 

JERZEGO MARTYNlAKA 
- czołowego boksera Polonii, mistrza 
okręgu juniorów z roku 1957 
i współtwórcę powstałej w 1980 roku 
sekcji bokserskiej Polnej (jego list 
otwarty do władz Przemyśla, pub­
likowany w ,,życiu", nadał bieg całej 
sprawie). 

22 ub. m., w wieku zaledwie 55 lat, 
zmarł WLADYSŁAW CICIŃ­
S K I - znakomity przed laty pływak 

piadzie Specjalnej, w której rywalizo­
wali przedstawiciele 45 województw, 
dobrze zaprezentowali się również 
uczniowie przemyskiego Specjalnego 
Ośrodka Szkolno-Wychowawczego, 
startujący wyłącznie w pływaniu. Ma­
riuszowi Serwinowi wręczono srebr­
ny medal w wyścigu na 25 m stylem 
grzbietowym, a Andrzejowi Jawnia­
kowi - brązowy na dystansie' 15 
m stylem dowolnym. Piąte miejsce 
w tej drugiej konkurencji wywalczył 
Marek Guran, ale on także stanął na 
podium, bowiem organizatorzy olim­
piady honorowali w ten sposób wszy-

Ewa Pachota (SP 15) - 8,40 2. Barbara 

Górska (SP 4) 8,47, 3. MonikaGlerula (SP 

15) - 8.70; l. Ad,rian Głowacz (SP 14) 

- 7.90; 2. Damian· Pelc (SP 4) - 8.02, 3. 

Paweł Czerwiński (SP 14) - 8,22; 300 

m (roczniki 1980-1981) - l. Małgormta 
Głogowska (SP 15) - 47,79; 2. Agnieszka 

Górska (SP 10) - 49,00, 3. Monika Pat­

rzałek (SP 15) -49,50; Paweł Urban (SP 4) 

- 45,90, 2. Maciej Szor (SP 16) - 47,67, 3. 

L ukasz A.ndruszlriewicz (SP 4) - 49 ,50; 200 

m ppl (roczniki 1978-1979) - l. Liliaona 

Łom - 34,42, 2. Ewa Pachu ta - 35,92; 3. 

Czuwaju (był wicemistrzem Polski), 
wieloletni trener (ostatnio uczył 

m.Iodzież na przemyskim basenie) 
i miłośnik sportów wodnych (klub 
płetwonurków ,,Moana"), oddany 
rekreacji działacz TKKF - inicjator 
Memoriału A. Cieszyńskiego oraz 
piłkarskiej ligi drużyn zakładowych 
i ognisk TKKF. 

Cześć Ich pamięciI ZB. 

toczny, Tomasz Matkowski, Andrzej Ku­
bas, Tomasz Szostak, Maciej Iutrzębski, 
Maciej Pietruszka, Grzegorz Wi~ Alfred 
Skrzypski I Damian Pszonak. . 

O mistrzowski tytuł rywalizowali taldo 
uczniowie szkół ponadpodltawOwych. 
W finałowych pojedynkach mnotowano 
nutępujllce roDtrzygni~a: Zeap6ł Szkół 

Elektronicznych i Telekomunikacyjnych 
wPrzemyślu-ZSZnr I wPrumy6lu22:19, 
Zeapół Szkół Mechanicznych i Drzewnych 
w Przemyślu - ZSZ nr l w Prmworaku 

do poszerzenia bazy społecmej. 
zwiększenia zainteresowania działal­
nością sportową w środowisku oraz, 
co najważniejsze, pozyskania wydat­
niejszego wsparcia materialnego. Jeśli 
te cele uda się osiągnąć, drużyna 

wystartuje jesienią do rozgrywek 
w klasie wyżej. W przypadku niepo­
wodzeń, z powodów finansowych 
klubu stać na to nie będzie. W takiej 
sytuacji dwuletni wysiłek zarządu 
i zawodników zostanie zaprzepasz­
czony. 

MIKOLAJ MACH 

rówieśnikom, sympatyzującym jedne­
mu z najstarszych i najbarri1iej 
zasłużonych polskich klubów, popełnili 
błąd, który mofe mieć dla nich nie­
przyjemne konsekwencje w przy­
szłości. JaJe będą czuć się oni w KraJeo­
wie,jeśli w podobny sposób - w ramacJJ 
swoiście pojmowanego Ff!WCl1lŹII - za­
chowają się młodociani fani Cracoviil 

Trzeba podjąć zdecydowtl1l4 po­
wszechną walią z chuligaństwem i cha­
mstwem, na krajowych sladio1lGCń! Na 
szczęście, po meczu z Cracovią, do 
witJc.rzych awantUl', dzięki policji, nie 
doszło. Ale kto wie, jaJe może być 
następnym razem? 

STOP. 

stkich uczestników zawodów, bez 
względu na zajętą lokate;. 
Reprezentacją przemyskiego SOSW 

opiekowali się nau~ciele kultury 
fizycznej: Jolanta Cicinska i Tadeusz 
Marciniec. 
Młodzi olimpijczycy specjalni z na­

szego województwa, wraz ze swoimi 
wychowawc;ami, bardzo serdecznie 
dziękują wszystkim ludziom dobrej 
woli i sponsorom, dzięki którym mo­
gli uczestniczyć w tej pięknej impre­
zie. Są w$i'ód nich m.in. dyr. Wy­
działu Kultury, Sportu i Turystyki 
UW Mariusz Olbromski, dyr. Biura 
Turystyki ,,Albatros" w Przemyślu 
Zygmunt Ziober, prezes Zarządu 
MKS Polonia Stanisław Gembarzew­
ski i kierownictwo Fundacji Rozwoju 
Przemyśla i Okolic. 

(W.) 

Anna t.ółkiewicz (wazyatkie SP 15)- 36,70; 

I. Adrian Głowacz - 30,00, 2. Konrad 

Tulej - 31,00, 3. Piotr Chmura (WIZ)'BCY SP 
14) - 34,04; skok w dał (roczniki 

1980-1981) -l. Agnieazk.a Górska (SP 10) 

-4,18,2. Monika Patnalek (SP 15)-4,16, 

3. Renata Labinowicz (SP 4) - 4,15; skok 

wzwyż (roczniki 1978-1979) - I. Anna 
Rygielaka (SP 14) - 155, 2. Lilianna Lom 

- 140, 3. Ewa Pachuta (obie SP 15); I. 
SeblUtian Halek (SP 4) - 150, 2. Radosław 

Głowacz (SP 14) - 145; rzut oazczepem 

(roczniki 1978-1979) -1. Agnieszka Smo­

łińska - 26,00, 2. Lilianna Łom (obie SP 

15) - 25,70, 3. Anna Rygielska (SP 14) 

- 23,00; l. Radosław Blotnick:i (SP 14) 

- 36,63,2. Damian Pelc(SP 4) - 33,25, 3. 

Konrad Tulej (SP 14) - 32,42; rzut piikll 

palantowll (rocznJklI980-1981)- I. Moni­
ka Rostecka (SP 4) - 38,50, 2. Monika 

Patrzałek: (SP l S) - 38,50, 3. Agnieszka 

Górska (SP 10)38,50; l. Miroalaw Jak:ielak 

(SP 15)-62,50,2. KnysztofObezamy (SP 

2) - 55,00, 3. Arek Jakubiazyn (SP 4) 

-49,50. 

(W.) 

17:14, ZSMiD - ZSEiT 19:15, 'zsz nr 
1 Przwonk - ZSZ nr 2 Przemyśl 10:0 vo. 
Mistrzowski tytuł zdobył ZSMiD Przemyśl 
przed ZSEIT PrlJeDlyśł, ZSZ nr 1 Prze­
wonk I ZSZ nr l PnemyłL Zwycięaka 
druiyna, ktÓI'll PTZYI0tował do rozgrywek 
BoJllllaw Winianki, występowała w 
akładzie: KODa Oieruia, Paweł Załoga, 

Maciej Ożaa, Jakub Maty .. G~rz Ka­
cmw'Z, Piotr KudlIk, Bogusław Świeży, 
Andrzej Szmldt I Tomaaz Szczurek. 

(W.) 

W znakomicie zorganizowanych 
I Mistrzostwach Straży Granicznej 
w W~arstwie Spławikowym nA 
zbiorniku w Hermanowicach k. Prze­
myśla, drużynowo zwycic;żyli pogra­
nicznicy z Koła PZW "WIAR" 
w Przemyśiu przed ekipą z Gdańska 
i Krosna Odrzańskiego. Indywidual­
nie zawody wygrał Marcin Rze:źni<ti, 
drugi był Jerzy Bogdanowicz, obaj 
z Koła "WIAR", trzeci był Jerzy 
Zawiślak z Koła PZW przy Oddziale 
Straży Granicznej w Cieszynie. Nieźle 
radzili sobie pogranicznicy z Racibo­
rza. Lubania Sląskiego, Koszalina. 
Cieszyna, Nowego Sącza. Nad pra­
widłowym przebiegi~ zwodów czu­
wał Stanisław Cichocki - szef Komisji 
~ziowskiej (~ klasy krajowej). 
a mistrzostwa na południowo-wscho­
dni.m pograniczu określił jako wzor­
cowe 'j wyjątkbWO udane. Na tak 
wysoką ocene; mocno napracowali siV 
człnkowie Koła PZW "WIAR", 
wśród których wyróżnili si~: Jerzy 
Niebieszczański, Klemens i Elżbieta 
T omiakowie, a przede wszystkim 
- ppłk. inż. Zbigniew Górski, który 
jak przystało na prezesa koła dał 
przykład dobrej roboty. Może dlate­
go i rybom smakowały zanc;ty 
i przync;ty podane przez w~karzy, 
a uczestnikom imprezy zdobyte cenne 
nagrody rzeczowe, medale dyplomy 
i paniiątki długo jeszcze przypominać 
będą udział w imprezie. Fundatorami 
nagród i upominków byli: Zarząd 
Okręgu PZW, Przedsi~biorstwo 0-
dzieżowo-Konfekcyjne "SAKRO", 
Załł. Chemii Gospodarczej "Polle­
na-Astra", Fabryka Pras Automaty­
cznych ,,Plasomat", Zakłady Przem .. 
Mic;snego, Przeds.ie;biorstwo Prod.­
Handl. ,,sZPAK-POL" (wszyscy z 
Przemyśla), Załł. Przemysłu Cukier­
niczego ,,sAN", ZPO ,)ARLAN", 
Zakł. Przem. Mic;snego z Jarosł&wiL 
Patronował imprezie płk dypJ. SO 
Henryk Czajkowski, który wraz z B0-
gumiłem Antoniewskim - prezesem 
ZO PZW oraz Henrykiem Woźnia­
kiem - członkiem za PZW w War­
szawie, wręczali nagrody. Jak si~ oka­
zało płk H. Czajkowski, angażując sie; 
w przygotowanie i przebieg mist­
rzostw, też "połknął haczyk", za co 
w podziękowaniu za udaną impreze; 
otrzymał kompletne ~sko "Ger­
mina". Pyszna atmosfera w ciągu 
dwóch dni imprezy, "sto lat" na jej 
zakończenie, odśpiewane na czeŚĆ or­
ganizatorów, potwierdziły potrzebę 
corocznego przeprowadzania tego ty­
pu imprez integrujących środowisko. 

KALENDARZ BRAŃ NA OKRES 
od 8 do 14 czerwca 1993 f.: 
8 - dobre brania, 9, lO, 11 - zani­
kające brania, 12, 13 - dobre brania. 

FAZY KSIĘŻYCA: pełnia, od 12 
- ostatnia kwadra.. 

ZAKAZ ŁOWIENIA brzany i certy. 
Połamania kijalII 

KIELBIK 
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AKTUALNOŚCI SPORTOWE 

PIŁKA NOŻNA (5 - 6.06) 
mIJGA 

IAMEX - Stal Suok 3:0 (Oil, E. Słyu, W. Ma1Ik). Kolejne efektowne i wyaokle 
zwyciptwo podopiecznych K. StefanowakIego. ~ efektem zdecydowanej przewali. 

bola_ - JKS 3:1 (A. KAweckI). At lZeI\ć mewykorzyatanych (200-procentowych 
udniem treoera H. Osi6ak1ego) okazji (KarpIn 4 oraz hl&my i Romanow) arodze się 
zem6ci1o .•• 

Tamoria - CZUWAJ %:1 (SakoWIki). Niewiele brakowało .,koleianom" do zdobycia 
1 punktu: trochę wipj zdecydowania I ttneleckiej precyzji oraz piłkankiego szczdcja. 

Tabela po 30 JI1IdI: l. Okocimski Brzeako - 42 •.•• 5. KAMAx - 34. l O. czuwAJ - 30. 
13. JKS - 26 pkt. STRZELCY: Szot -12, Pinda -11. A. KAweckI i SakoWIki -po 10. E. 
Słytz - 9. 

, KLASA "Ił" 
DYNOVIA - IłłłIdtDi Ropc:zyce 7:3 (BuczkowskI 5. Wandal, Majda). Już do przerwy 

było 6:0, a po zmianie slron "kO.D~" ~ dali mefruobliwi obrońcy dynowian. 
MOTOR - BUDOWLANI l:l(l.JmItnyk, Osada - A. Klsie\ewu:z, Kokocki>. Słabli 

kondycyjnie .,IJIotorowcy". graj,cy bez ... trenerów (zawieazeoi I) mieli siły jedyme na 45 
minut 

Nafta JedIae-POWNlA 1:l (paszek, Pankiewicz). Bardzo oenne 2 punktypolonist6w 
na piekielnie trudnym boisku 8f11i~ch "pod Bartex" jedliczan. 

Bartu Ultrzyld D. - ORZEł. 4:0. 
Tabela po 11 pad!: l. Stal Łańcut - 43. 1.Bartex, l. POLONIA - po 41 .... 9. 

BUDOWLANI-22, 11. ORZEL-20.15. MOTOR -18plrt. STRZELCY: Buczkowski 
- 16. WęJrZyn i Soloma - po 14. Bogacz - 7 ocamek. 

KLASA W" 
b.awbaka - Ludd:a&:l • Domąńaki. Wilczyńaki dla t.). SwlęłDIIIo". - Mlęłda 

Nowy 1:1 (T. Marek I J. J 'ec dla S.). Szó,..ko - Bizoa 1:1 (T. Noga, A. Barnak 
- Koimyk). PIaIt - e 1:3 (ÓĆhab. Gwóidź - Dąbrowski. P. Maziarek 2). 
GaIewayua - Simla"a 4:3 (Czymy. Pietry~ I R. Siry dla s.). Czarni. - PolOa 4:1 
(T omaazewskl 2, Pisarczyk, Kłopot - J. Wo1ańczyk). Stubao - Łakawlec 5:1 (M. Kolczak 
2, W. Kolczak. Z. Mikua i Zielenkiewicz dla S.). Mecz Polonii z Cewkowem nie odbył się 
(brak R06cil. 

Po fi kOIefce ...-aobI PoIoaIa n - 41. przed Poxoni, i Sz6wakiem - po 38. Stubnem 
-36,Czaroi -34i Sienia~-~ykL ~TRZELCY:Wese1ak -23. Wiklera -20. Kłopot 
-19. Czyrny i Wójcik - po 18. Krzyazkowakl- 16, Domańskl i R. Siry po 14. Kokocki 
i M. Kolczak - po 13. 

KLASA ..A" 
Czuwaj II-Krilwniki 5:2 (GRUPA n; Piwoda-PełkinieO:S. Dobkowice -Morawako 

2:1. Prucbnik - JKS 111:0 (GRUPA Hl; R6tlliat6w - Gać 0:0. Krzcczowice - Tryńcza 
1:2. Rozb6rz - Hawlowice j:3. Wólka rtllińaka - Wierzbna 1:0. G~ska - Gorliczyna 
4:2, Urzejowice - 2:urawiczkl 2:1 (GRUPA III ); Buznia - Naroi 0:2. Płaz6w - Stare 
Si% 2:1. Dachn6w - Horyniec 5:0. Załuże - Miodów; 2:1. Lisie Jiuny - Nowe Si% 0:0. 
Oleazyce - Krowica Sama 2:2 (GRUPA IV). 

Puchar dla Kamaxu 
Na dobrym poZiomie stał rozegrany 2 bm. w Przeworsku wojewódzki finał Pucharu 

Poliki. w którym kańczucki Kmnax ~ 1:0 Qnmka E, Słysza) z Dynovią. Obie d~y 
zaprezentowały się tyaięcmej widowm z jak najlepszej atrony. przy czym - co zroZllDllałe 
- ton grze nadawali m-6gowcy. mając wipj okazji do zdobycia bramek (mjn. strzał 
eb-dynowianina Romaniuka z rzutu karnego obronił Stanisław Trawka). 

Ś~ęto W VVysza~cach 
W programie obchodów 700-lecia Wyazatyc nie zapomniano o ich sportowej slronie. Na 

Iltadiooie miejlCOwego Gromu odbył si~ mln. turniej pilkara~ o puchar wójta gminy 
Zurawica z udzia/an gospodarzy. LZS Walawa oraz Sanoczanki Swi~ (wygrał Grom przed 
Wala", i s.noczanklJ).- a taJdć olbojów Gromu z Czuwajem mkończony remisem 1:1 
(bramki: Stanisław Nlew~wski i Jerzy TchórzcW1ki). Przy koó~cym festyn ognisku 
zakontraktowano rewanż .,repów" na stadionie Czuwsjui mecz o ... bcczk~ piwa odbęd1:ie si~ 
13 bm. (wcześmej - 10 bm. - kolejarze grają z Polową}-

(H.) 

UZNANIE 
DLA "NIEDŹWIADKÓW" 

Cbociat n~łiaowi koszykarze przemyskiej Polonii me wywalczyli miltrzowslriego tytułu 
I upragnionego awansu do ebtra klasy. to jednak zdobycie przez nich wicemistrzoatwa 
w połączeniu zdram~ waIq w turnieju J,>lay-off z AZS Lublin i Górnikiem Wałbrzych 
IpOtkalo lIię z wyrazami uznania.zz Itrony kibiców i mawc6w baaketbolu. Dzielna postawa 
.,niedźwiadków" zoatala dostrzeżona i doceniona mjn. przez lokalne władzz. W ubiegłym 
tygodniu (3 bm.) z koszykarzami Polonii oraz kierownictwem tego klubu spotkali -si~ 
w Urzędzie Miasta: prezydent Mi~sław N~lski i pr_odniczący RM And!7:O.l 
Matulliewicz. Sportowcom. którzy odOleili najWl~kszy aukoea w w dziejach przemyskiej 
koszykówki. lerdecznle ~1:iękowano za dostarczone emocje i godne reprezentowanie 
miasta, wyraźaj,.c nadzieję. że w ~nym IOZOnie marzenia ~atyk6w basketu o llidzz 
zoltan4 zrealizowane. Władze zz IWO] strony zapewniły. że nie ~ obojętne w dążeniu do 
tego celu. 

9,5 gola w siatce dziennikarzy! 
Kto wie czy nie futbolo~ aenaacj, roku 1993 w ",lionie br.t0 sobotnie (S bm.) !pOtkanie 

reprezzntacji aamomtdu Przemyśla z połączonymi. ",tłymi .łami dziennikarzy. Pod wodZIł 
samego azeCa Rady Miejskiej mec. Apd~a M~~wiCZ!- "samC?"~owsY" wytz!i na 
m~ Czuwaju z momym poatanoW\ODlem apraWlODla tę~ogo lani.a żurnalistom. o zaś. 
w odr6mieniu od rywali. mieli poważne problemy kadrowe (bonor .,zycia" ratował jedynie 
J6zzf ZquIak, .,Nowiny" zupełnie odpuiały. oddział .,AX' leŹ był nieobecny). ale 
z dż.ente\meńaq poIIl(ą przyazli im "samorządowcy" (delegujlłC do gry Irzech lud1:i) oraz 
jeden z kibiców. ' 

Od pierwuel{o gwizdka arbitra Zygmunta Ziobera drużyna 'mecenasa Matulliewicza 
oai~ wyrazIIIł przewagę. a istne bombardowanie ,bramki dziennikarzy (za któ~ 
~~odziałJ!Y był przedltawiciel .,Po~cza") ~oalo już ';k? przerwy ~ry gole. Po " 
ZIDIawe Itron Impet "lIIIIDomtdOWCÓW wzm6gł.~ Jeszcze bardZIej. w czym lIlemały udział !! 
mieli .,zdychajllo/" kondycyjnie rywale. którzy - grając w lO-tkę - zrezygnowali z obrony = 
i akonoenlrowali się na chytryiD planie lIIrze\enia choć jednej bramki (w akryto6ci ducha 
IIczyliłmy na pomoc arbitra, ale ten - zupdoie nie dbając o do~ prasę - zawiódł na ~ 
llni!...). W mi9Cłzyczuie ~~ na murawie mecenaa Matualewicz, obficie zali lany piłkami 
przez podwładnych, za cenę llliłowa! celnie trafić i w końcu zdobył ... p6/t0rej 
bramk1. ,.poł6wkę" druliego trafienia zapiaaliśmy na konto graj,cego u ŻIlrnaliat6W 
radnego Wojciecha Rybieoika (wbrew obawom, nasze majtki nosił i dla nu xrał). w któreąo 
Itl'zał uefa RM trafił tak zmyłlnie, że wylądował po drodze w .alCe. Jeili zważy~ zz 
końcowy pizdekp. Ziobera .,złapał" zmierzająą do lIiatki piłkę o p6ł metra przed Iini, 
bnmkOWlł, moma uznać, że tak ~wdę pad lo w tym meczu tylko OII.iem i p6ł gola. 

Już w azatnl obie drużyny umawi się na bły rewanż (we wrześniu • li~ te do 
CZIIIU wyleczy kontul,ję prezydent . N~. a koledzy z "tycia" i .~owin" dojd4 ~ 
wniosku, te nic tak nie ~~1:i obyczajów I ltolUDków z aamomtdem.jak piłkaraka murawa. 

W meczu roku W)'ItIIpili: . 
SAMORZĄD: Bogusław Danielak (MKK ..Niedźwiadek"). Wiesław Czekierda, Artur 

Mazur. ~aztof ZabłockI. Andrzej Ochalaki (UM). Andrzej Matusiewicz, Wojciech 
K.aIi'!'l~ M). Jan Duda (PGM). Ryazan1 Kowalik:. Andrzej Kleryk, Marek Horynedri 
(Straż MiOJs ). . 

DZIENNIKARZE: Zd1:iaław Besz, Wiesław Warejko. Henryk Ha. (,'Pogranicze''). Józzf 
Zagulak t.tycie·'), Danid Młynanki. Janusz Młynarski ("Gazeta Wyborcza">.. Ireneusz 
Cichocki. Wojciech Rybieoik. Artur Skórka (Joicinnie z puli IIIIIDOr7ądowe.J) I Marek I 
H orejda (z .,łapanki" na trybunach). 

Bramki zdobyli: A. Mazur! K. Zabłocki i R. Kowalik po 2. A. Matulliewicz 1.S oraz J., 
Duda l (do jem:zIc jednej mn się nie przyma/). ' ZA 
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Miał facet ~e - malazł gra­
naŁ Granat leżał sobie na gzymsie 
okapowym jednej z remontowanycll 
kamienic przy ulicy Grunwaldzkiej 
w Przemyślu. Zbiegli si~ robotnicy 
i umali, że trzeba coś z tym fantem 
zrobić. bo granat uniemożliwiał im 
kontynuowanie pracy. Szczęśliwy 
malazca udał si~ wi~ na policj~. 
Zgłosił t~ sprawę gdzie trzeba i urado­
wany powrócił na Grunwaldzką. 

Policjanci przyjechali dość szybko. 
Ostrożnie obejrzeli sobie granat, po­
czytali widniejące na korpusie ruskie 
napisy. spisali pecsonalia szczęśliwe­
go znalazcy i ... podali numer telefo­
nu. pod który należy w tej wybucho­
wej sprawie dzwonić. Granat pozos­
tał na gzymsie. 
CÓŻ było począć - szczęśliwy ma-

KRONIKA 
WYPADKÓ\V 

DROGOWYCH 
.31.05, o g. 16.05, Da allc:y Jagieł-

106sldej'' Przemyślu, kierująca • .For­
dem Sierrą" Elżbieta K. potrąciła' 
7-letniego Macieja R .• który wbiegł 
na jezdni~ poza przejściem dla pie­
szych. Chłopiec doznał urazu głowy 
i kręgosłupa. 

• 1.06, o g. 16, w Jarosławia Da 
ulky Jana Pawia II, kierujący 
"Skodą" Paweł M. potrącił 100letnią 
Ann~ Z. która wbiegła na jezdni~ 
i uderzyła o lewy przedni reflektor 
pojazdu. Dziewczynka doma1a licz­
nych obrażeń ciała. 

• 1.06, o g. t:L15, "Labaczowle Da 

CENY 
NA PRZEMYSKICH CIUCHACH 

NA SI'ADIONIE "poWND": 
chod2ik niemowlęcy - SS tys. żł; szlaf­

rok dziewczęcy frotte -4S tys.; mydelnicv 

ka plastykowa - 3 tys.; pokrowce na 
sied~nia samochodowe - 350 tys.; garnu­
szki z p<U'Celitu (6 szt) - 14 tys~ wieszak 
płastyłtowy na spód nice - 30 tys.; suszar­
ka składana na bieliznę - 8S tys.; szczotka 
do włosów (plastykowa z metalowymi kol­
cami) - S tys.; karty do gry - 7 tys.; 
okulary przeciwsłoneczne - 3S tys.; billU 
ka dam sita na szeleczłtach - SS tys.; 
spódniczłta .,mini" - 8S tys.; szczotka 
ryi.owa-8 tys.; butelka»Stolicznej"-3O 
tys.; litr spirytusu »Royal" - SS tys.; 
'i\pka metalowa - 2S tys.; garnek 

kamionkowy. duży - SS tys.; koszyk 
szłtlany na owoce -25 tys.; piesek pluszo­
wy-lS tys. 

W HAlJ TARGOWEJ PGK: 
skarpety m~kie wełniane - 7 tys.; pojo­

mnik p1astyłtowy z podzia.Iq - S tys.; 

lazca zadzwonił pod, Wskazany DU­

mer. mowu kazano mu podać per­
sonalia. a potem jaIUj rozmówca za­
sugerował, by... przenieść granat 
w bezpieczne miej!lCe"i zabezpieczyć. 

Wraz z upływem c:zuu robotnicy 
oswoili si~ z osobliwym,t.naleziskiem. 
przesuwali granat zlhiejsca na miejs­
ce. bo !lkurat przeszkadzał w pracy. 
W końcu zamkni~ 'go w komórce. 

Policja działała jednak sprawnie 
i szybko. Dwa dni po zgłoszeniu 
ukazała si~ w "Nowinach" informa­
cja pt. ..Granat Da poddaszu". 
w której pisało jak l>yk, ~"PrryhyU 
na miejsce policjand .z miejscowej 
[(Rp zabezpieczyli groiny prudmiol 
I powituJomiJj o znalezisku gtupt roz­
minowania w RzesztJwie". 

Szczęśliwy malazca w tym mo~-

aBcy Uail Labelsldej, kierująca "Fia­
tem 12Sp" Dorota Sz. - prży wy­
przedzaniu potrąciła S-letniego rowe­
rzyst~ Dawida R.. który domał 
złamania prawej nogi. 

• 1.06, o i. oJO.JO, _~ BiJgon­
jem a Sieniaw .. kierujący ciężarowym 
• .Mercedesem" Julian W .• zbliżając 
si~ do omakowanego skrzyżowania 
w trakcie rozpoczętego manewru wy­
przedzania. uderzył w skręcającego 
w lewo • .Fiata 12Sp". W wyniltu 
zderzenia kierująca "Fiatem" Maria 
B. oraz pasażerka Helena B. domały 
wstrząśnięcia mózgu oraz ogólnych 
potłuczeń. 

• 4.06, o g. 0.25, Da dcy Gruawal­
dzkiej " Przemyślu, lderująca " Volks­
wagenem Gol1" Renata P. potrąciła 
przechodzącego przez jezdni~ (w 
miejscu nieoznakowuym) Andrzeja 
K .• który domał stłuczenia głowy. 
złamania kości przedramienia oraz 
prawego podudzia i w stanie nieprzy­
tomnym przewieziony został do szpi­
ulla. 

pantofle męskie filcowe ~ IS do 20 tys.; 
rajstopy damskie cienkie - S tys.; koszula 
męska biała - 8S tys.; bukiet sztucznych 
kwiatów - 10 tys.; serweta plastykowa na 
d\.lŻY stól- 20 tys.; mea biała - 2 tys.; 
talerz porcelitowy na ciastka - 10 tys.; 
1 m b wat.ąż1ti atluowej ...:..- 2 tys.; młyDek 
dełttryczny do kawy - 60 Łys.; spódnica 
młodzieżowa z falbenłtami - 120 tys.; 
półhalłta damska - l S tys.; motyka ~ 
dowa - 10 tys.; lZStaw półek dekoracyj­
nych - 90 tys.; iałtiet _ski z materiału 

- 220 t}'S-; firanka liała Da duiI: okno 
- 200 tys.; patelnia teflooOwa - 50 tys.; 
komplet półmisków szklanych Dl ryby 
- 3S tys.; długopis dwukolorowy - 8 tys. 

NA RYNKU 
OWOCOWO-WARZYWNYM 

WPRZEMYSW 
jajko - 1,3 tys.; kg ziemniaków - 2,S 

tys.; zaA młodych - 8 do lO tys.; kgjablek 

- 4 do 7 tys.; kg truskawek - 20 do 25 
tys.; kg Cl.mŚni - 15 tys.; kg ogórków 
- 24 tys.; kg pomidorów - 30 tys.; kg 
pieczarek - I S tys.; kg marchewki - 8 do 
16 tys.; jarzynka - S Łys.; kg cebuli - 10 

tys.; główka kapusty młodej - 8 tys.; 
kalafior-ID tys.;płaskanka sera-8 tys.; 
główka sałaty - 4 tys.; wi.,.ka rzodkiewek 
-4 tys.; główka czosnku - 2 t}'S-; wi.m 
buraczków ćwikłowych - 3 tys.; natka 
pietruJzki - 4 tys.; szaypiorek - 4 tys. 

, TWIGGY 

Na turystycznym szlaku 

ŚLADAMI POLSKIEGO PAPIEŻA 
Po raz trzeci Oddział i Koło 

Terenowe P'ITK w Przemyślu 
organizują cykliczną imprez~ tu­
rystycmą - RAJD PĄTNICZY 
SZLAKIEM JANA PA WLA II. 
Odb~zie si~ on 13 czerwca 1993 
r. na trasie Kalwaria Pacławska 
- Przemyśl i przebiegać ~e 

przez najpi~kniejsze partie Po­
górza Przemyskiego. Szlak: ten 
został wytyczony dwa lata temu 
dla uczczenia pobytu Jana Pawła 
II na ziemi przemyskiej. 

Dojazd uczestnik:6w rajdu na 
Kalwari~ Pacławską we własnym 
zakresie (autobusem z dworca. 

cle wkurzył lit nieco. Najpierw spra­
wdził czy granat Dadal leży 
w komórce (leżał), a później poJODił 
na Bank, do redakcji oddziału • .N o­
win". Tam ~o mu. że 
takie włUme Wormacje otrzymali 
z policj, a że llotb pruowa nie jest 
do kolica prawdziwa - ki trudno. 
SZlCZęitiwy maluca przyszedł więc: po 
rad~ do redakcji ,'pogranicza". 

Zapaliliśmy ~ do tego wybuch(>o 
wego tematu. Olcidiśmy nawet za­
brać granat i :t należytymi hODorami 
umieścić w redakcyjnej galerii osob­
liwości. ale rozwap wzi~ w kodu 
górę· "Jszcze IlU za terroryIłIrw 
UDaM" - prldtrugał jeden z ko­
legów. Daliśmy ~ sobie z tym 
spokój. Czekaliśmy. 

Po jakimś czaae szczęśliwy malu­
ca zadzwonił, że wreszcie przyjedWi 
saperzy i zabrali granat z komórki. 
Odet~1iśmy z ulgą. 

(D) 

• 6.06, " 0IIrzy8ct (Jm. Orty), 
kierujący "Fiatem 132" KrzysztofSz. 
na łuku drogi stracił panowanie nad 
pojazdem, zjechał na prawe poboczr: 
a nastpie do pnydrOŻDegO rowu 
i uderzył w betoiaowy przepust 
Trach puaż.er6w domało OIÓlnych 
obrairi ciała i maJa.zło się w szpitalu. . 

• 6.06, " IoItkowle (pL Ja-
1'OIIaw),jad4C)' na rowerze wraz z bra­
tem Jerzym, Jacek K. najechał na 
biegnącego pnJed nim Piotra W., 
w wyniku czego przewrócili si~ na 
jezdnię. W tym samym e&aSie kie­
rujący motocyklem WSK Krzysztof 
K. z nieusta10nych przyczyn zjechał 
na lewy pas drogi i przejechał 
leżącego Jerzego K.. powodując u nie­
go licme obrażenia.. 

*** W minionym tygodniu na drogach 
województwa prumyskiego wyda­
rzyło si~ 9 wypadków drogowycll, 
w których 3 osoby zostały poszkodo­
wane. 

Po wieJo, plyn~ z całego kraju, 
sygnałach o w~ sit niektórych 
- byłych i obecnych - policjantów 
w pnestwczy obrót kradzionymi za 
graniQl samochodami - równie in­
~j~ wUdomo~ z lokalnego 
podwórka. Otóż mamy .,swoj," 
aferę. zaś w gronie głównycll pode­
jrzanych malazł się m.in. były naczel­
nik Wydziału PreweDcji KWP 
- zmuszony. ruem z kilkoma in­
nymi oficerami, do odejścia ze stano­
wiska przed trzema laty po wotum 
niufności złożonym przez policyjnych 
zwi~owców. 

Jak nam wiadomo. prokuratura 
bada wszelkie ~ z ~ .,roz­
wojową" spraw, fakty orazewen­
tualne powiązania ek.s-naczelnika 
z byłymi i - być moł.e słuazny to trop 
- obecnie pozostajI&cymi w służbie 
policjantami (były naczelnik został 
zwolniony z aresztu za kaucj,). Olo­
dzi - bagatelka - o około 30 samo.. 
chodów zachodnłch marek. W gronie 
pechowych (7) nabywców znalazł si~ 
mm. były zastępca komendanta wo­
jewódzkiego MO. 

JP 

PKS o godz. 7.1 O - kurs do 
Nowosiółek). W przypadku du­
żej ilości zgłoszeń, -.YYnaj~y z0-
stanie dodatkowy autobus. Za­
kończenie impr:ezy, tradycyjnie 
z konkursanu i ogniskiem, na 
forcie Kruhel 3a. 

Szczegóły dotyczące rajdu 
W regulaminie dost~nym w Od­
dziale P1TK. w Przemyślu, ul. 
Grodzka 1, teL 32-74, który 
również przyjmuje zgłoszenia do 
7 czerwca. 

'"' 
7~ 



OGŁOSZENIA DROBNE 
7-tygo<bowe SZCZENIAKI wil­

czura SPRZEDAM. BllIlZkowice 51. 
G-289 

SPRZEDAM garaż na osiedlu Ryce­
rskim. WiadomOŚĆ! Przemyśl, tel.. 
46-220 (po 16.). GW-280 

SPRZEDAM samochód osobowy 
"Plymouth-Horizont" (pojemność 
1700); motocykl "Hondę 250"; moto­
rynkę; deskę surfingową. Przemyśl, tel., 
34-65. GW-28 1/2 

WOJEWÓDZKI OŚRODEK ME­
TODYCZNY W PRZEMYŚLU po­
szukuje mieszkania do wynajęcia: trzy 
pok~je z telefonem lub mały domek 
jednorodzinny dla konsultanta języka 
angielskiego. Wiadomość; Przemyśl, ul. 
Kraszewskiego 7A, tel. 27-42 lub 38-43. 

- fiC-282 

CHCESZ KUPIĆ DZIAŁKĘ, BU· 
DOWAĆ DOM :..- skorzystaj z facho­
wej porady. Zleć nam załatwienie 
w urzędach wszelkich formalności. Ko­
sztorysy, komputerowe przepisywanie 
prac. Przemyśl, ul. Grodzka 3, tel. 
45-55. G-283 

NAPRAWA PRALEK AUT -
MATYCZNYCH. Przemyśl, tel. 
23-79, po 14.30. G-182/5 

SUROMAT - pawilon w Prze­
myślu, ul. Nestora, teł. 44-14. Skup 
surowców wtórnych. Makulatura 
500 złlkg. Zapraszamy 8-16. 

GW-247/10 

POLAR-SERWICE naprawy 
gwarancyjne i pogwarancyjne PRA­
LEK , LODÓWEK, ZAMRAŻA­
REK. Z g ł II s z e n i a: Przemyśl, ul. 
~za 3, tel. 47-705; Jarosław, 
ul. Sobieskiego l, tel. 26-70. Naprawy 
w domu klienta. GW-233/10 

ŻALUZJE - produkcja, sprzedaż, 
montaż. Jarosław, ul. Grodzka 15; tel. 
71-905. GJ-248/16 

WOJEWÓDZKI OŚRODEK IN­
FORMACn TURYSTYCZNEJ 
w PRZEMYŚLU - nowy adres: 
ul. Ratuszowa 8, tel. 47-309. 

GW-2l6/10 

SPRZEDAM "Jelcza 3TEYR". 
Maćkowice 164. G-284 

SPRZEDAM kiosk spożywczy na 
terenie Przemyśla. Tel. 47-591. 

G-285 

ZAMIENlĘ MIESZKANlE na Za­
saniu w Przemyślu -nowe budownict· 
wo, słoneczne, niski czynsz, w pt,:ini 
wykończone, cale nowa armatura 
i przybory, kafelki, ogrzewanie gazowe, 
IV piętro, końcówka telefonu, 
końcówka telewizji kablowej, 33 m kw. 
- na 7Aiecydowanie wieksze, stan 
obojętny, Zasoby PGM. WiadomoŚĆ: 
tel. 21-73. 

G-286 

SPRZEDAM szązękę na "zielonym 
rynku". Wiadomość: Przemyśl, tel. 
33-16 (do l.'S-tej). GW-287 

SPRZEDAM T ANlO "Skodę 
S-I00". P!-zemyśl, tel. 35-16 (do 15-tej) 
i 126-37 (po 15-tej). GW-288 

WTOREK 

8 czerwca 

PROGRAM I 

6.00 ,,LORCA - ŚMIERĆ POETY" (2) 
- serial 

6.55 Antena 
7.35 "BILL COSBY SHOW" - serial 
8.00 Przeboje Bogusława KaczyiIskiego 
9.10 "Mama i ja" 
9.25 Domowe przedszkole 
9.50 Porozmawiajmy o dzi~ach 

10.00 "DIE KINDER" (2) - serial 
11.00 Giekia pracy - giekla SWlS 

11.15 Przyjemne z pożytecznym 
11.45 Klub samotnych serc 
12.15-16.00 Telewizja Edukacyjna 
16.05 Dla dzieci: "Tik - Tak" 
16.50 Muzyczna Jedynka 
17.25 "BILL COSBY SHOW" - serial 
17.50 "Automania" 
18.10 "Odolańska 10" 
18.40 "Sejmograf" 
19.00 Wiec:rorynka 
19.55 7 minut dla ministra pracy 
20.15 "LATA JAK SANDWICZE" - - fUm 

prod. franc. 
22.00 "Z życia wzięte" 
22.30 Klub dobrej książki 
23.00 Muzyczna Jedynka 
23.10 "Inne kino" 
23.50 Gorąca linia 
24.00 "Powrót bardów" 
0.30 Telekioo wspomnień: ,,BLĘKlTNY 

POKÓJ" - fIlm prod. polskiej 
1.00 Telekino wspomnień: "PIWO" - fIlm 

prod. poJ. 
1.25 Teatr Telewizji "Samobójca" 

PROGRAM II 

8.3 5 "ANNETTE" - - serial 
9.00 Studio Dwójki 
9.10 "POKOLENIA" . - serial 
9.35 "Świat kobiet" 

I 0.05 Ekspres reporterów 
I 0.35 Przeboje Dwójki 
11.05 "Maraton trzeźwości" 
11.45 "Emest}na" opera 
13.05 Ojczyma-polszczyzna 
13.30 Cykl: "FLIP I FLAP" 
14.00 Studio otwarte 
15.00 "Dylan Thomas: Pod mlecznym Lasem" 

- fIlm prod. ang. 
16.00 Sposób na starość 
16.20 Magazyn przechodnia 
16.35 "Image" 
16.50 "ANNETIE" - serial 
17.15 Ojczyma-polszczyzna 
17.40 Moja wiara 
18.35 "POKOLENIA" - serial 
19.00 ,,DYLAN THOMAS: POD MLECZ-

NYM LASEM" - film prod. ang. 
20.00 "Non stop kolor" 
21.30 Sport 
21.45 Koło fortuny 
22.20 "CZWORO PRZYJACIÓŁ" mm 

p',od. USA 

ŚRODA 
9 czerwca 

PROGRAM I 

6.00 Kawa czy herbata? 
9.10 "Mama i ja" 
9.25 Domowe przedszkole 
9.50 Porozmawiajmy o dzieciach 

10.00 "ŚMIERĆ UCZNIA" (5) - serial 
11.00 Muzyczna Jedynka 
11.05 ,,Jcnego Sroki opowieści z Podhala" 

- fIlm dok. 
12.15-16.00 Telewizja Edukacyjna 
J 6.05 "Sami o sobie" 
16.50 Muzyczna Jedynka 
17.25 "NIAŃKA" (5) - serial 
18.15 Klinika zdrowego cz10wieka 
18.35 ,,My i świat" 
19.00 Wiec:rorynka 
20.10 Eliminacje do mistrzostw świata: Holan-

dia - Norwegia 
22.05 Nasze polskie ... 
22.30 Leksykon polskiej muzyki ro2r}'Wkowej 
23.00 Muzyczna Jedynka 
23.10 Gorąca linia 
23.20 "ZYGFRYD" -- film rab. prod. polskiej 

1.15 "BIALE TANGO" (3)- serial TP 
2.15 To lubi~ 
3.00 "Najwi~ksu wydarzenia XX widm" 

PROGRAM II 

8.35 "Przygody Hucka Fiona"- serial 

9.00 Studio Dwójki 
9.10 "POKOLENIA" - serial 
9.35 "świat kobiet" 

10.05 J~ niemiecki (30) 
10.35 Przeboje Dwójki 
11.05 Studio Dwójki 
11.15 Studio sport 
12.00 Studio Dwójki 
12.10 Rćbta, co chceta 
12.30 ,,Auto" - magazyn 
1105"WIELKIE NADZIEJE" (I) - sa-ial 

prod. ang. 
14.00 Studio otwarte 
15.00 "Od Adelajdy do królewskiego kanionu" 

- fIlm dok. 
15.40 ,,Miejsce" - film dok. 
16.00 ,,Artysta i jego świat"- fIlm dok. 
16.35 Sport 
16.45 Losowanie gier liczbowych Totalizatora 

Sportowego 
16.50 "Przygody Hucka Finna" - serial 
17.15 Magazyn ekologiC'lllY 
17.35 Od pierwszego do pierwsZego 
18.35 "POKOLENIA" - serial 
19.00 ,,Moda" 
20.00 "WIELKIE NADZIEJE" - sa-ial prod. 

ang. 
21.30 Ekspres reporter6w 
22.00 Studio Teatralne Dwójki - ,,Mamut" 
23.20 "W cieniu Katynia"- fIlm dok. 

CZWARTEK 
10 czerwca 

PROGRAM I 

7.45 "Podwodna odyseja ekipy kapitana Cou-
steau" - serial 

8.30 Tańce polskie 
9.00 "THE GOONIES" - fIlm prod. USA 

10.50 "Życie rafy koralowej"- film dok. 
11.40 Rodzina rodzinie 
12.05 "Na kamieniu kamień" - reportaż 
12.30 Maria Carmen "W drodze" - relacja 

z Festiwalu Piosenki Religijnej 
13.10 Teatr dla dzieci ,,Bajka o 1Uimkn" 
14.00 W starym kinie: "CZERWONE PANTO-

FELKI" - fIlm fab. prod. ang. 
16.30 ,,Madonna Kozielska" - film dok. 
17.25 ,,KLUJl PARADISE" (7) - serial 
18.20 Magazyn katolicki 
19.00 Wieczorynka 
20.15 ,,DZIECI GORSZEGO BOGA" - fIlm 

fab. prod. USA 
22.20 Pegaz 
22.50 Unplugged: Paul Mc Cartney 
23.45 Wiecl! na dobranoc 
2150 ,,KOBIETA BEZ PAMIĘCI" - film fab. 

prod. USA . 
1.30 "TRZEBA ZABIĆ TĘ MILOŚĆ" - fIlm 

fab. prod. polskiej. 
3.05 "Gra o Polskf' - fIlm dok. 

PROGRAM II 

8.10 "Na bocznych drogach Europy" - fIlm 
dok. 

8.40 "Życie w WO" - serial 
9.10 "Shanties'93" 
9.55 "W szpitalu wielkim jak świat" - fIlm 

dok. 
10.30 "Raymond Olandler" - fIlm prod. ang. 
12.00 ,,ALLADYN" - musical prod. USA 
13.15 Telewizja podwórkowa 
1145 "Suknie, kapelusze i ... - moda" 
14.10 ,,Duet barokowy" - mm dok. USA 
15.30 "Tajemnicze mikni~e"- fIlm dok. 
15.55 "Szkoła kłam06w" - psychozabawa 
16.40 "CUDOWNE LATA" - serial 
17.10 Program artystyczny 
17.45 "Tych lat nie odda nikt" 
18.20 Halo dzieci 
18.25 "UŚMIECH SAVANY" - fIlm fab. 

prod. USA 
20.15 Program ro2r}'Wkowy 
21.35 Kolo fortuny 
22.20 "TRUDNY POWRÓT" - film fab. 

prod. USA 
0.05 Program r02r}'Wkowy 

PIĄTEK 

11 czerwca 

PROGRAM I 

6.00 Kawa czy herbata? 
9.10 ,,Mama i ja" 
9.20 Domowe przedszkole 

1O.00"MAIGRET, LOGNON I GANGSTE-
RZY" - fIlm prod. franc. 

11.25 Muzyczna Jedynka 
11.45 Kwadrans na kaw~ 
1215-16.00 Telewizja Edukacyjna 
16.05 "auchcia" 
16.50 Muzycma Jedynka 
17.20 " Największe wydanen.ia XX wieku" 

18.00 Każdy ma prawo 
18.20 "Randka w ciemno" 
19.00 Wieczorynka 
20.15 "IZABELA KŁAMCZUCHA" (2) 

- film fab. prod. wlolk. 
22.00 Sprawa dla reportera 
23.00 Muzycma Jedynka 
23.05 Gorąca linia 
23.15 "Wojna ->:ina" (4) - serial dok. 

0.1 5 N ajałynniejm pmboje Julia Igleaiaaa 
.1.1 O Agnieszka Oticcl::a zapruza 
200 ,,JAN SERCE" (I) - maJ TP 
3.00 Siódemka w Jedynce 

PROGRAMU 

8.35 "PolePosition" - serial anim. 
9.00 Studio Dwójki 
9.10 ,,KATE I ALLIE" - ser. kom. 
9.35 "świat kobiet" - magazyn 

10.05 "allmera" - mag. kulturalny 
10.45 Przeboje Dwójki 
11.05 Studio Dwójki 
11.1 O Animals 
12.00 Studio Dwójki 
12.10 Bezludna W)'Ipa 
13.05 ,,Australijczycy" - fIlm prod. austral. 
14.00 Program muzycmy 
15.25 Film dokumentalny 
16.00 Klub Yuppies? 
16.35 Sport 
16.50 "Pole position" - serial anim. 
17.25 ,,KATE I ALLIE" - serial 
17.45 Reportaż 
21.30 Sport 
21.45 Koło fortuny 
22.20 "WYCHODZĄC Z ClĄGU" - film 

obycz. prod. ang. 
0.10 Teatr Sensacji: "Żegnaj, laleczko" 

SOBOTA 
12 czerwca 

PROGRAM I 

7.30 Magazyn informacyjno-gospodarczy 
8.35 Wszystko o dzialcc 
9.1 O "Ziarno" 
9.355-10-15 

I 0.50 J~ angidski (29) 
11.00 "PuSZC7JI boredi:a" - f11m przyrodn. 
11.30 "U :iróde/ Sanu" - f11m dol. 
12.1 O Dzieci~ F catiwal Piosenki i T ańea 
13.00 Program o rodzinie 
13.30 ,,Dookoła rock'n'rolla" (3) 
14.00 Walt Disney przedstawia 
15.50 Telewizyjny Teatr Rozmaitości: 

- ,.Kama chwila" 
17.25 ,,DETEKTYW W SUTANNIE" - se-

rial bym. 
18.10 ,,Bonjur la France" 
19.00 Małe Wl3domości DD 
19.1 O Wieczorjnka 
20.00 "Polskie ZOO" 
20.30 "OPERA żEBRACZA" - fllm fab. 

prod. czeskiej 
22.10 Kariery, bariery 
23.20 Sportowa sobota 
23.45 "POZA GRANICAMI PRAWA" 

- film prod. USA 
1.30 Spotkania SCIltymcntalne . 
2.00 ,,JAN SERCE" (2) - serial TP 
2.55 "Noce w Las Vegas" - noc szósta 

PROGRAMU 

7.30 ,,Azymut" 
8.05 "Ulica Sezamkowa" 
9.05 "Tacy sami" 
9.25 Lekcja języka migowego 
9.40 ,,Na bOClllYch drogach Europy" 

10.10 Co słychać? . 
10.40 Halo Dwójka 
10.50 Róbta, co chceta 
11.15 ,,BENNY HILL" 
11.45 Seans filmowy 
12.i 5 Halo Dwójka 
12.20 Tdeturniej 
13.00 Wzrock.owa lista przebojów 
13.30 Lekarz domowy 
13.50 Co jest grane? 
14.00 Moda (2) 
14.30 Koszykówka zawodowa NBA 
1510 Zwi~ świata - serial 
15.50 Halo Dwójka 
15.55 Listy z Europy 
16.25 Losowanie gier liczbowych Totalizatora 

Sportowego 
16.45 "PELNA CHATA" - serial 
17.1 O Wielka gra 
18.30 "Opowieści Kapitana Misia" 
18.35 ,,KTOKOLWIEK WIE" - film TP 
20.30 Wielki sport 
21.30 Słowo na niedziel~ 
21.35 "Camerata 2'" - mag. muzycmy 
2215 ,,BENNY HILL" 
22.50 ,,BANITA" (l) - serial SCIl8. 
23.30 Program r02r}'Wkowy 
0.05 "Chory na bluesa" - recital 

[ NIEDZIELA 
13 czerwca 

PROGRAM I 

7.00 "Podwodna odyseja ekipy kapitana Cou-
steaU" - serial • 

7.45 Rolnictwo na świecie 
7.55 Przystanki codzienności 
8.1 5 Notowania 
8.40 "Polskie ZOO" (POWI.) 
9.00 "Zamek Eureki" - serial 

POGRANICZE 

9.25 Tcłeranct 
1 0.15 J~ qdłJd dla dzIcc:i 
10.25 "SlftIII4Ć nieba" (12) - serial dok. 
·11.20 Klnotct. pollka 
11.40 "Tydzici" - mapzyn rolniczy 
1225 Telewizyjny koncert iyc:mi 
12.55 Dziecięcy FClliwal Pioaenki I Tańca 
13.40 Z kameą whód zwicrqt 
14.00 "żEGNAJ ROCKEFELLER" (9) - 10-

rial TP 
14.45 Losowanie nagród dla abonentów 
15.35 Sto pytań do ... 
16.15 ,,6x5, czyli 30 lat Opola" (4) 
17.30 ,,DYNASTIA" - serial 
18.20 7 dni - świat 
19.00 Wieczorynka 
20.1 5 ,,KLEJNOT W KORONIE" (3) - maJ 
21.10 "Gallux show" - progi'. roor. 
2205 Sportowa iliedzicla 
2250 W\tCl.Óf w tcatne: " Teatr Kwadrat" 
23.25 Gorąca Hnla 
23.35 W starym kinie: "TERESA RAQUIN" 

- dramat obycz. 
01.25 Telewizyjny leksykon humoru 
0200 ,,JAN SERCE" (3) - aeriaI TP 
03.00 Muzyka Chopina w :Zdazowej Woli 

PROGRAMU 

7.25 Prmgl4d tygodnia 
8.00 "Tajemniczy opiekun" - serial 
8.25 Film dla ilicslyszących 
9.20 Słowo na niedziel~ 

10.30 Minililla pncbojów 
11.00 Mi~zynarodowe nagrody muzyki k1aay-

cmq-rcportaż 
12.00 ,,RODZINNY BUMERANG" - serial 
1245 Krakowskie legmdy 
13.00 ,,Podróże w czasie i przcsII'mli" - serial 

dok. 
13.50 My I nasz dom 
14.10 Zwi~ wokół nas 
14.40 Koncert roku 
15.00 Wydanen.ie tygodnia 
15.30 Godzina z HanD4 iIarber, 

'16.40 "CUDOWNE LATA"-aeriaI 
17.05 ,,zostawiam wam obłęd swój" - progr. 

dok. 
17.40 "Pejzaż wewnętrmy" - progr. dok. 
18.30 "OJ)owieści kapitana Misia" 
18.35 "CORECZKA" (I) - fIlm prod. austral. 
20.10 Godzina szczerości 
21.35 Koło fortuny 
22.05 BczIudna W)'Ipa 
22.55 "Sami swoi orkiestra"- koncert 
0.05 J. Jonas 

PONIEDZIAŁEK 

14 czerwca 

PROGRAM I 

6.00 Kawa czy herbata? 
9.10 ,,Mama i ja" 
9.25 Domowe przedszkole 
9.50 Porozmawiajmy o dzieciach 

10.05 ,,DYNASTIA" - serial 
10.50 Prawo na co dzień 
11.00 Szkoła dla rodziców 
11.20 Dzieci to lubi4 
11.30 Standardy ja:zzowc 
1215-16.00TcI~ Edukacyjna 
16.05 ,,Luz" 
16.50 Muzyczna Jedynka 
17.25 ,,IMPERIUM PANA BRIITASA" (2) 

- serial 
17.55 Antena 
18.15 ,,MagaŹynio" 
18.25 Raport 
18.45 Polaka z oddali 
19.00 Wieczorynka 
20.00 Miniatury 
20.1 5 Teatr Telewi7;ji: "Tessa" 
21.50 6 x 5, czy1i 30 lat Opola (5) 
22.30 PrOSlo z Belwederu 
23.00 Muzyczna Jedynka 
23.10 ,,DIE IUNDER" (3) - serial sens. 
0.10 Gorąca linia 
0.20 Prmboje Bogąlława Kaczyń*icgo , 
1.15 ,,LORCA - ŚMIERĆ POIITY" (3) - se-

rial 
215 Studio sport 

PROGRAMU 

8.35 "Nowe przygody Calincczki" (I) - maJ 
9.00 Studio Dwójki 
9.10 ,,poKOLENIA" - serial 
9.35 "Ona" 

10.05 Prmboje Dwójki 
10.35 ,,Hobby" 
11.05 Studio Dwójki 
11.1 O Studio sport 
1200 Studio Dwójki 
12.10 Godzina szczerości (pow.) 
13.05 ,,400 POMYSLÓW WIRGINIr' (5-011.) 

- serial 
14.00 ,,ROCK STEADY" (lO) - serial 
1 5.00 "Świat smithaoniański" (OSI.) - serial dok. 
16.00 Pr01Zę państwa do Europy? 
16J5 Sport - ,,Kolce" - magazyn 
16.50 ,,Nowe przygody Ca1incczki" (I) - serial 
17.15 Prmgl ąd kronik filmowych 
17.50 Polska Kronika Flłmowa 
18.35 "poKOLENIA" - serial 
19.00 ,,Nasz wiek" (8) - maJ dok. 
20.00 ,,ALLO, ALLO" - serial 
20.30 ,,Auto" - magazyn . 
21.30 Sport 
21.40 ,.Bcz mieczu.lcnia" 
22.00" UCIECZKA Z COWRY" (5-oII.)-maJ 
23.00 Punkt widzenia ~ 
23.30 "Stalowe gardła" - film dok .. 
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Przemyśl nigdy nie był ośrod­

kiem akademickim skupiającym 

większe grono naukowców ani też 

profesjonalnych twórców kultury, 

a mimo to działają w nim od lat 

ludzie parający się piórem, mający 

odpowiednie przygotowanie, zdol­

ności i wiedzę. Efektem ich żmud-

Dziękuję losowi 
za to spotkanie 

(wspomnienie o Jarosławie Iwaszkiewiczu) 

Muzeum Anny i Jarosława Iwasz­
kiewiczów w Stawisku, utrzymujące 
bliskie kontakty z lwowskim ,.Memo­
riałem" i redakcją tygodnika ,,Poklik 
Sumlinnja", zorganizowało wystawę 
ua'ainianów (z księgozbioru pisarza), 
na której znalazła się m.in. książka 
poety ukraińskiego, lwowianina Iwa­
na Huszczaka, z autografem -poda­
rowana J. Iwaszkiewiczowi. Kiedy 
poeta dowiedział się o tei wystawie, 
przyniólł do redakcji wspomnianego 
tygodnika swoje wspomnienie o Ja­
rosławie Iwaszkiewiczu, które redak­
cja -jak czytamy w słowie wstępnym 

CiIlZ& panująca wokół pałacu ,,~ . 
necza wydaje się być pełna tajan­
niczlego napi~a, wyc::zekiwania, jest 
przysłowiowIł .. ciszą przed burZIł". 

Nie, nie zamierzam sugerować, że 

wokół tej zabytkowej budowli 
(wzniesionej w latach 1817-1819) 
rozgorzeje ponownie spór w groniejej 
byłych właścicieli Spór ten wygasł 
chyba ostatecznie dzięki rozsądnemu 
stanowisku zajętemu w tej sprawie 
przez aktaaJae&o ordyaata Piotra łan­"'0 DziedllllZYckeao. Otóż ordynat, 
po głośnym w swoim czasie "za­
jeździe" na pałac z zamiarem jego 
przejęcia przez Ewę Dzieduszycką, 
oświadczył publicznie: "Teru ja 
przyjecbaJa. do Zaruaa l dq pod­
k.rdIU jako ordyat, je pabc aalety 
do jpDbIy". 

Czy jednak gminę, zwłaszcza w do­
bie obecnej, stać na pełne "skonsu­
mowanie" owej hrabiowskiej daro­
wzny7 Pytanie to nie padło w roz­
mowie z gospodarzem gminy, lecz 
przez cały czas mego pobytu w Za­
rzeczu czuło sie jakby jego obecnoŚĆ. 
Powiedzmy otwarcie: wyremontowa­
ny olbrzymim nakładem kosztów 
("II~ z budUtu gminy" - zapewnia 
wójt) obiekt, nie jest w pełni wykorzy­
stany. Podejmowane w swoim czasie 

do artykułu: ,,z wdzircznościq drukuje 
(worze 17, z maja br. - J.M.), gdyż 
jest to uzupełnienie portretu wielkiego 
zwolenniIctJ przyjaźni 1IQTodów polskie­
go i ukraińskiego ". 

*** Był to koniec lat pięćdziesiątych. 
Trwała. chruszczowowska "odwilż". 
Na wszystkie sposoby umacniano 
przyjaźń "obozu socjalizmu i demo­
kracji". Odbywały się licme "dni" 
i "dekady" kultury polskiej, węgiers­
kiej, bułgarskiej - na Ukrainie. Pod­
czas jednej z takich dekad zapoz­
nałem się po raz pierwszy z klasykami 

przez zapobiegliwych gospodarzy 
gminy działania, okazały się tyleż 

spektakularne, co bezowocne. Jed­
nym z nich było nadanie mieszczącej 
się tu bibliotece gminnej imienia 
,,Prymasa tysiąclecia" (patrz zdjęcie), 
mające w zamyśle noblitować (choć 
nie tylko) gminną książnicę, ale poza 
oczywistym splendorem, innych ko­
rzyści, zw1aszcza. materialnych, nie 
przyniosło. A księgozbiór do zbyt 
bogatych nie naJeży i (jak powiedziała 
kierowniczka biblioteki) nie jest na 
bieżąco aktualizowany z braku pie­
niędzy· 
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nej i odkrywczej pracy są licme 

książki i publikacje w periodykach 

naukowych z dziedziny historii, pe­

dagogiki i przyrody, literatury, po-

literatury polskiej: Wandą Wasi­
lewską, Władysławem Broniewski 
i Jarosławem Iwaszkiewiczem. 

Z polecenia redakcji znalazłem się 
w hotelu "Ukraina", by uzyskać wy­
wiad z którą! z wymienionych osób. 
Władysław Broniewski dowiedziaw­
szy się, że pochodzę spod Lwowa, 
objął mnie szczerze wzruszony. Obok 
stał Jarosław Iwaszkiewicz - maje­
statyczny i skromny.... Pomaliśmy 
się. On uściślił miejsce mego urodze­
nia: 1:ółkiewszczyzna. Nawiązaliśmy 
rozmowę szczerą, przyjemną, przep­
lataną wzajemnymi pytaniami - do­
ciekaniami ... 

Nie przypominam już sobie, czy 
mój wywiad ukazał się wówczas w ga­
zecie (przerabiali - -- ,,nie to zaakcen­
towałeś, nie ten temat poruszyłeś), ale 
od tej pory byłem zachwycony 
twórczością polskich poetów, za­
cząłem tłumaczyć ich utwory. Naj­
bardziej zniewolił mnie Leopold 
Staff. Kilka jego książek miałem jesz­
cze z okresu okupacji. Od nich 

Innym pomysłem ,,na pałac" miało 
być wydzierżawienie wolnych pomie­
szczeń ... hr. Dzieduszycldemu(!), leCz 
mimo iż pomysł ten zaakceptowała 
Rada Gminy, to jednak nie doszedł 
on do skutku "z powodu kwpotów 
rodzinnych JX.lIIIl Dzieduszyckiego" 
- jak napisano w informacji o sytua­
cji gospodarczej gminy Zarzecze. 

A co o tym myśli sam ordynat? 
W rozmowie z Justyną Woś z "No-

ezji, arcl1itektury i turystyki. I - co 
warte odnotowania - wydają swe 
prace również w obecnym czasie, 
kiedy wiele dziedzin naszego życi_ 
odczuwa głęboki kryzys, _ w przy­
padku kultury - niedOltatek fun­
duszy. 

Większość tych piszących jest 
zrzeszona w Stowarzyszeniu Au­
torów Polskich - organizacji, 
która skupia w swych szeregach 
w Polsce kilkuset członków, będąc 
dla nich - na wzór Związku Lite­
ratów Polskich - oparciem. 

Dorobek pisarski przemyślan (o­
czywiście nie wszystkich (pre2al­
tuje wystawa czynna od 22 maja 
w sali PAX przy ul. Asnyka. Jej 
projektodawcą i wykonawcą jest 
Jan Rożański. Prezentuje na niej 
swój dorobek 16 autorów. Pokaza­
no również część prac członków 
SAP już nieżyjących: dra Antonie­
go Kunysza, Mieczyslawa Krajew­
skiego i Mieczyslawa Mańczaka. 
Przedstawiono nadto historię dzie­
sięcioletniej działalności stowarzy­
szenia w Przemyślu. 

(z) 
Fot. R. BORYSŁA.WSKl 

zacząłem . Póżniej wziąłem się za 
tłumaczenie utworów Jarosława Iwa­
szkiewicza. Plon mej pracy wydruko­
wano w zbiorku "KWituwannja" 
("Kamenjar", 1978). Książkę z auto­
grafem wysłalem do Warszawy. 

I oto - w kilka tygodni - list 
z Polski, od Jarosława Iwaszkiewicza. 
,.Drogi Przyjacielw" - takimi słowa­
mi zwrócił się do mnie. Dalej pisał, że 
spodobały mu się moje tłumaczenia 
utworów Staffa, dziękował za 
przekład jego wierszy. List zakończył 
ciepłymi słowami, że mój autograf, 
moja książka, przypominają mu 
Ukrainę, gdzie się urodził i spędził 
dzieciństwo i młodoŚĆ . 

Taka to krótka historia autografu 
i listu od Jarosława Iwaszkiewicza. 
Jestem wdzięczny losowi, że w owych 
odległych czasach totalitaryzmu 
zetknął mnie z wielkimi ludźmi z Pol­
ski, zwłaszcza zaś z klasykiem pol-
skiej literatury Jarosławem Iwaszkie­
wiczem. 

IWAN HUSZCZAK 
ThmL J. Mak.ara 

win" stwierdził: .. Uważam to za lekki 
absurd mieszka~ dziś w takim obiekcie. 
Nawet gdybym mial możliwrucifinan­
sowe żeby pałac utrzymać". Lecz już 
Elżbiecie Pomorskiej, dziennikarce 
z innej gazety, powiedział, że .. Pozos­
tak plany, taJcie jaJc przebudowa oficy­
ny 1IQ cele mieszkalne i hotelowe, 
muszą poczekać". Wynika z tego, że 
w przypadku gdyby pan hrabia zde­
cydował się na wydzierżawienie 

własnego pałacu, to być może część 
pomieszczeń przemaczyłby na cele 
mieszkalne. 

Wszystko to jednak jest kwestią 
przyszłości. Obecnie w pałacu, oprócz 
wspomnianej już biblioteki, miewści 
się m.in. dom kultury i kawiarnia. 
Pozostałe pomieszczenia czekają na 
zagospodarowanie. I choć koszt ich 
wynajmu ,,IIie przekraczałby kosztów 
związanych z ogrzewaniem, sprząta­
niem, energią elektryczną oraz wydat­
kami na bidąa utrzymanie" - jak 
napisano w cytowanej już informacji, 
to cIlętnych - jak na razie - brak. 
A szkoda, bo cały zespół pałacowy 
jest naprawdę piękny i wielorunkcyj­
ny. W jego skład wchodzi także oficy­
na, holendernia (rodzaj osiemnasto­
wiecznej budowli ogrodowej), oran­
żeria i park romantyczny z oddanym 
niedawno stawem z "wysp, miłości:' 
~ jakżeby inaczej(l) - pośrodku. 

Wszystko to czeka na właściwe zagos­
podarowanie, co czyni zasadnym py­
tanie zawarte w tytule. 

Tekst l ul.kda: JERZY MARARA 

Od pewnego czaJU do PaMtwo"ej 
Galerii SztuJd Wlp6k.zesDej " Prze­
.)ila coraz śmielej wkracza literatu­
ra. W galerii tej odbyło się już kilka 
promocyjnych spotkań z autorami 
książek poetyckich wydawanych 
w oficynie "Gdzie Indziej". Nato­
miast ostatnio literackie lobby jeszcze 
bardziej umocniło swoją pozycję, cze­
go dowodem było udane IpOtkuale 
z PIotrem Matywleddal z W_-wy, 
poet4, eaeJst .. redaktorem ~da 
Uter.cld~o". 

Miłe zdziwienie wzbudził fakt, że 
niemal cała. sala szczelenie wypełnio­
na była w większości bardzo młodymi 
słuchaczami. Z wypowiedzi Piotra 
Matywieckiego wynikało, iż ,,kondy­
cja" polskiej poezji jest muomita, 
a najlepsi polscy twórcy (do których 
zaliczył m.in. Józefa Kurylaka z Prze­
myśla) wychodzą zwycięsko z kon­
frontacji z przedstawicielami np. lite­
ratur zachodnich. 

Szefostwo przemyskiej galaii za­
powiada, że spotkania z wybitnymi 
polskimi poetami będą kontynuowa-
ne. 

(D) 

Okolo 60tlziJty 11.00 pn.yjecMl 
% Ż",_iq poci« ,-c-y lrfIIjący 
J/onoJtHd mon kokjowy. Z-w~ 
JQ' p UkrlliAcy wypłlkiH % o~ 

60 thtI«u kolejową. Io~, 
kt6r" "'""" ro~kllĆ ulit.p,cy R4 
do most. kolejową0 ~ fHUłCeT"Y. 
DOJIIIHIt:" pocivrI ,n.ewiIIMftłe ucif 
,ucrtulDkąjecMl po UH'%I Jll'%«i_,."., 
td, te WYJ1fU%C%OIUI pru: UkudŃ:Ów 
wkomoty"," rrriltfhl 10. Drą" wy, ... 
J%C:OIUI lokomotyw" iUtfc" % 814 
JQ'bkDła" wykokilll R4 IUI 'w""';" 
clIcII JWT.ed moneffł- P1iuIy UkrfliAt:lJw 
rOT.biall JHKi«. JHIIIC-60 file po­
wiod}y :lif, lIIe wyłolejOlUl IokOłfłOty­

W" .niemotliwUJIII .",ch JHKiu. 
ptIIIUTną0 do OJobowąo thtI«c" ~ 
lejo_,O. PodIv "".amy JI'%ljecMl 
moJt kolejowy, _ mbxIjedIuIł po--
WtIĆ Jił diUej, Idy t wykokjou Io~ 
motyWII blokowlllil, jd WJpDffUfUutD 
wJtei,jede. tor, dnlli %Id :0$1111 pru: 
UkrtUltców 'lMmolfloway ." $10_ 
kowo dbtgim oddttIaI. 

ZII pociągiem fHIIłCenlym ,n.ndy 
mon kolejowy ",.,. ,""MY ~ 
pnemyJlciej, WY';eTllj4C fIkr.wk4 
pl«ówkf br~ Iti. Str"'Y ~ 
JiOM pr%l% odihiMy lJ'%DIIyJlcie prr.y 
lorJOwlllli. fffOJtJI ; w./e, ,jąo oIwtHut 
były _wielkie: jede. zUity ; dwócł 
rIllUlYcJr( ••• )". 

Powyższy tekst, to fragment nowej 
książki dr Zdzisława Konieczne­
g o "Walki poIako-akralMlde w Prze­
myślu l okolicy, listopad - p1Idziea 
1918". Publikacja ukazała się stara­
niem Towarzystwa Przyjaciół Nauk 
w Przemyślu. Polecamy tym, których 
interesują dzieje konfliktu polsko-u­
kraińskiego z końca 1918 roku, u za­
rania II Rzeczypospolitej. 

(z) 

9~ 



POLSKA-BIAŁORUŚ 
wczoraj i dziś (2) . 
Polacy na Białorusi 

Obszar Białorusi obejmuje 197600 
kmJ,ok.IOmlnmieszkańców. Wc:m­
sie II wo)ly światowej wielu Polaków 
z tych terenów zostało aresztowanych 
lub wywiezionych w głąb ZSRR oraz 
na przymusowe roboty do Niemiec, 
a 274 000 wyjechało w ramach repar­
tiacji (1944-1947) do Polski (najmniej 
w stosunku do innych republik). AK 
dość długo walczyła na Białorusi 
przeciwko armii radziec.k.iej. Wg spisu 
ludności, pneprowadzonego w 1970 
roku, na Białorusi było 403 000 Pola­
ków. Dane szacunkowe białoruskie 
i połskie podaj, ich liczbę 600 000 
do . 2 .sao 000. Polacy zamieszkuj, 
głównie rejon grodzieński, ziemię 

1idz4. Oszmi ańszczymę, rejony 
Bruławia i Głębokiego. 

Pndladowania Polaków - wyra­
żajll'Je się łikwidacj, polskiego szkol­
nictwa., zamykaniem kościołów, 

przymusowym ruszczeniem nazwisk 
i imion - doprowadziły do sytuacji, 
w której część Polaków na Białorusi 
nie zna języka polskiego, ale zacho­
wała świadomość o swej przynależno­
ści narodowej. 

Pod koniec lat osiemdziesiątych 

W związku z niedawną wizytą pre­
zydenta RP Lecha Wałęsy na Ukrai­
nie, lwowska gazeta ,,MołO<!a 
Hałyczyna" zamieściJa garść infor­
macji o Po1ak.ach mieszkających 

w tym kraju. 
Wedlug spisu z 1989 r. na Ukrainie 

żyje 219,2 tys. Polak6w, to jest 0,4 
proc. wszystkich jej mieszkańców . 

Wśród mnic:jszoki narodowych zaj­
mu;' oni 4 miejlce. W pcrównaniu 2!e 

nastąpiła zmiana stosunku do Pola­
ków, a odzyskanie niepodległości 
przez Białoruś umożliwiło im . pod­
p starań o zezwolenie na kultywo­
wanie tradycji narodowych. W roku 
1991 było na Białorusi 227 parafii 
rzymskokatolickich, w których na­
bożeństwa odprawiano w języku pol­
skim. Tylko w latach 1988-1990 Pola­
cy odzyskali na Białorusi 99 
kościoł6w, w tym 88 na ziemiach 
należących do Polski w 1939 roku. 

W 1990 r. język polski nauczany 
był w 135 szkołach jako dodatkowy. 
W tym samym roku ludnoŚĆ 10 miejs­
cowości zgłosiła chęć uczenia się 
języka połskiego, zapewniając nau­
czycielom z Polski mieszkania i wyna­
grodzenie:. Niestety, władze Białorusi 
me~zgodyna~jęcie:nau­
czycieli z Polski. 

"Wybuch polskości" na Białorusi 
wywołał wrogi stosunek elit białorus­
kich Mińska i cerkwi prawosławnej, 
zarzucającej Kościołowi polonizację 
wiernych. R6wnocześnie, nacjonali­
ści białoruscy WYllUnęli roszczc:nia te­
rytorialne, żądając oddania Białorusi 
Białostooczymy i orgamzowali anty­
polskie manifestacje, co $powodo­
wało protest nuzego rządu. Ostatmo 

stanem z 1970 r. liczba Polak6w 
zmniejszyła się o 75,8 tys. osób. Naj­
więcej Polak6w mieszka w obwo­
dach: żytomierskim (69,4 tys.), 
chmielnickim (36,7 tys.), lwowskim 
(26,9 tys.) i w Kijowie (10,4 tys.). Od 
8,4 do 5,5 tys. Polaków mieszka w ob­
wodach: winnickim, donieckim, tar­
nopolskim, krymskim, odeskim, 
dniepropietrowslcim i kijowskim. 

60,6 proc. Polaków używa języka 

stosunki polsko-białoruakie uległy 
poprawie. Nasł4pił rozwój współpra­
cy gospodarczej i podpisano umowó 
o dobroqsiedzkich Itosunkach. 

Działa obealie Związek Polaków 
na Białorusi, posiadający oddziały 
terenowe, a w Mińsku - Polskie 
Stowarzyszenie Kulturalno-Ołwiato­
we ,'polonia". W Brześciu powstał 
w 1990 roku Polski Umwersytet Lu­
dowy. Wychodząc naprzeciw stara­
mom polskim, władze Białorusi 
wprowadziły w radiu w Grodnie au­
dycje w języku polskim. 
Różne organizacje w Polsce udzie~ 

lają pomocy Polakom na Białorusi. 
Wyraża się ona w przyjmowaniu dzie­
ci polskich na kolonie, wysylaWu 
książek do nauczania języka polskie:­
go, historii, literatury pięknej, organi­
zowaniu kursów wakacyjnych dla 
nauczycieli polskich z Białorusi, po­
mocy materialnej w postaci paczek 
żywnościowych i odzieży, pomocy 
materialnej dla polskich parafii oraz 
przyjmowaniu na studia wyższe 
młodzieży polskiej z Białorusi. 

Białorusini" Polsce 
Tereny na wschód i południe od 

Białegostoku zamieszkuje od 200 000 
do 300 000 Białorusinów. Są oni 
wyznania prawosławnego. Świado­
moŚĆ narodowa białoruskich chło­
pów, w przeciwieństwie do inteligen­
cji, jest stosunkowo niewielka. Nac­
jonaliści ukraińscy podjęli obecnie 
działalnoŚĆ zmierzajllCll do ukrainiza­
cji Białorusinów, uzyskując pewne 
sukcesy. U podłoża tych działań leży 
teza, że Białorusini są częścią narodu 
ukraińsk.iego, podobnie jak w Polsce 
górale. 

ukraińskiego, 20,3 proc. - rosyjs­
kiego, 12,5 proc. - piskiego. Na 
tysiąc osób w wieku ponad 15 lat, 
wykształcenie wyższe ma 69 Pola­
k6w, niepełne wyższe i średnie: spec­
jalistycme ~ 154, średnie og6lnoksż­
tałcące - 286, niepełne średnie: 

- 183. Dla porównania: na tysiąc 
Mołdawian wyższe wykształcenie ma 
40, Bułgarów - 66, Ukraińców 

- 85, Białorusinów - 116, Rosjan 

Urodzeni za późno 
Ma po stokroć rację mój kolega po 

piórze, Artur Bata., pisząc w tygod­
mitu ,,Podkarpacie" z 12 maja br. 
o idiotycznej zabawie jak, w Dl pro­
gramie Polskiego Radia wymyślił 

dzieonikarski wróbelek: pytał on 
sluchaczy, które święto lepsze - I czy 
3 Maja? Rozpętały się żywioły, ale, co 
najciekawsze (i najsmutniejsze), to 
fakt, iż owa "przepytywanka" wyka­
zała, jak niedouczone jest polskie 
!IpC)łec:mUtwo. Byli tacy, którzy twie­
rdzili, że l Maja to święto komunia­
tyczne wprowadzone w 1945 roku., 
a z kolei 3 Maja to rocmica wy­
zwolenia. Jdli do tego dodamy 
święto II listopada, a ponadto, ofie. 
jalnie akasowane, 221ipca (B. Wedel, 
dawniej 22 Lipca. .. -przypomina się 
żarcik), trudno się połapać tym, 
którzy z historii mieli tr6jczynę na 
szynach (dawne oceny), a ponadto 
czerpali wied~ :/! różnych 
~ów. Minie: trochę CZ8Bll, 

kiedy w głowacb.1ię rozjaśni, na razie 
żyjemy w epoce, jak się zwykło ma­
wiać, postkomumstycmej i nic 
właAciwie dziwić nie powinoo, skoro 
długoletnie dzieje Iudzkojci takiej 
epoki nie mały. Zresztą z tym post­
komunizmem też różnie bywa, gdyż 
w. takich Chinach np. komunizm 
w dalszym ciuu trzyma się mocno, co 
mogli na wlasne oczy obejrzeć nie 
tylko szef PSL-u, ale także lzef 
KPN-u, Leazek Moczulski, spaa:ru 
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jący po ulicach Pekinu... Cóż za 
wspaniały temat dla satyryka! 

Przyznałem rację Bacie, muszę r6-
,wnież przyznać ją Mikołajowi Koza­
kiewiczowi, kt6ry na łamach "Trybu­
ny" stwierdził, że epoce, która 
minęła, możua: wiele zarzucić, ale jed­
nego nie da się jej odmówić: umowa 
jałtańska ~stanowiła na bez maJa sa 

lat "Iad na świecie", dokonała po­
działu stref wpływ6w, wyraźnie 

określiła reguły gry. Obecnie pękły 
obr~ i beczki się rozsypały po­
zwalając ujawnić się temu, co było 
dotąd ściśni~ obręczami. Zapano­
wał "nowy bezład" okresu przejścio­
wego. Wielki wybuch wolnoki do­
prowadził do zwieJokrotmonego cie­
miężenia i prześldowania jednych 
nrodowości przez drugie:. W~ 
w krajach do niedawna ubezwlasno­
wolmonych powstały instytucje de­
mokratyczne, które rozbudziły pa­
miętne pragnienie równo6ci, achlebia-

ją mu, ale nigdy 10 w pełni nie: 
zaspakajają. Przeciwnie, wszelki wy­
buch równości sprowokowal wzrost 
nier6wności i uprzywilejowania jed­
nych narodów i grup wobec innych. 

Przykładów mógłbym tu cytować 
sporo. Najbardziej ,,kJaaycmy" to 
Jugosławia. Aż trudno uwierzyć, że 
w tej Bośni przez cały okres titowski 
wszyscy żyti zgodnie wokół siebie, 
a kiedy Tito odszedł, kiedy kilka lat 
potem nastala ,)esień Ludów", :za­
kotłowało się tam tak, że jeden dru­
giemu obcina głowę i obok tych 
s:zx:zątków uwiecmia swoj, postać. 
Ten sam język, ale inna wiaral Korze­
nie: tego sporu, który nie jest tylko 
religijny, tkwi, jeszcze w c:msach 
pięciowiekowej okupacji tureckiej. 
NienawiŚĆ przechodziła z pokolenia 
na pokoJenje, raz tliła się, raz wybu­
chała, ale to, co się dzieje dzisiaj, 
kiedy są nie tylko karabiny, ale i rą.­
kiety, przekracza naszą wyobraźnię· 
Co gorsza, nie wiadomo, jak z tego 
wszystkiego wybrnąć? Doświadcze­
ma drugiej wojny światowej, kiedy 
hitlerowcy, lepiej uzbrojeni, często 
dostawali cięgi od znających teren 
partyzantów, stanowi, poważne 
ostrzeżenie: przed podejmowaniem 
nierozważnych kroków. Bombardo­
wać jak w Iraku? Można, ale co? 
Cholerna mieszanina: tu Serb lub 
Chorwat, tam Muzułmanin ... A po­
dział ten też jakiś dziwny: bo przecież 

BiałoruSini nie odczuwaj, potrzeby . 
posiadania ~ół z białoruskim »zy­
kic:m nauczania i zadawalaj, si~ 47 
placówkami, w t)'Ql 1 liceum ogól­
nok~ z dodatko~ nauk, 
języka białorusIcielO. Być może, że na 
ten stan wpływa niska świadomość 
narodowa białoruskich chłopów 
i niechętny stosunek do nich Po­
lak6w. 

W Polsce działają: Biełoruskie \0-
warzystwo Społeczno-Kulturalne,· 

partia Białoruskie ZjednOC2lenie De­
mokratyczne, Białoruskie: Zrzeszenie 
Student6w, Związek Młodzieży Bia­
łoruskiej, Stowarzyszenie: Dziennika­
rzy Białoruskich, Białoruskie Stowa­
rzyszenie Literackie ,.Białowieża", 
Bractwo Młodzieży Prawosławnej. 
Organizacje te, aczkolwiek melicme, 
potrafiły w wyborach do samó­
rządów zdobyć większość w 4 gmi­
nach i wprowadzić swych przedstawi­
cieli do kilku innych. 

Białorusini wydają tygodmlt "Ni­
wa", miesiocmik "Czasopis", biule-

. tyn ,,sustrecz" i - nic:regularme 
- ,,Białoruskie Nowiny". W Haj­
n6wce organizuje się Muzeum Zabyt­
ków Kultury Białoruskiej. W PolsCe 
posiadają Białorusini około 70 chó­
rów i kilka zespołów teatralnych. 
Przy pomocy fmansowej państwa or­
ganizowane SIl przeglądy tych zespo­
ł6w. Radio białostockienadajeaudy­
cje w języku białoruskim. 
Rząd Polski popiera działalnoŚĆ 

kulturalno-oświatow, Białorusin6w 
m.in. poprzez macme dotacje. 

ZDZISLA W K.ONIECZNY 

- 158, Żydów - 358. 
W roku szkolnym 1992/1993 na 

Ukrainie: pracowały 4 szkoły polskie, 
w których uczyło się 608 uczniów. 
Otwarto 228 grup fakultatywnych 
z polskim językiem wykładowym, 
działały 3 polskie szkoły Wedzielne. 
Ponad 300 absolwent6w średWch 

szkół ukraińskich uczy się w wyż­
szych uczelniach w Polsce, na pod­
stawie umowy międzypaństwowej 

o współpracy w dziedzinie oświaty 
i nauki. 

Wydawane są książki w języku 
polskim. Od lipca 1993 r. telewizja 
ukraińska planuje nadawanie audycji 

Muzubnanin w gruncie neczy może 
być albo Serbem, albo Chorwatem, 
albo Bośniakiem ... 

Przypomina to dawne c:msy w Po­
lsce, kiedy wielu tylko Polaka-katoli­
ka uważało za prawdziwe go 
Polaka. Żyd mógł pisać najwspa­
nialsze utwory po polsku, żyć na tej 
ziemi od pokoleń, . ałe ówczesne 
oszołomy uważały go za narośl na 
polskim ciele! Dzisiaj ~yd6w wpraw­
dzie moina niemal na palcach poli­
czyć, ale chłopcy od Tejkowskiego, 
i nie tylko oni, obwiniają ich za 
wszelkie zło. Wydawało się, że zapo­
mniano określenie "żydokomuna", 
ale ono m6w si~ pojawia w obiegu! 
Pierwszoklasistka (autentyk!), kt6ra 
Żyda mgdy w życiu na oczy nie 
widziała, potrafi przyjść do domu 
i omajmićzdwnionym rodzicom: ,,Ja 
n~ cierpil tydów". Usłyszała upew­
ne opime podobnie obmajmionych 
w temacie siedmioletnich koleżanek, 
ale pnecież one: tę "wied~" musiały 
'wynieść z domul A w domu tata 
i mama maj, po trzydzieści-czter­
dzieści lat, być może, że i oni też ruF y 
Żyda 'nie widzieli, chyba że na ekranie 
telewizora! . 

Smutne to wszystko, ale pneraża, 
co czynią nie:które nowe wydawnict­
wa, które chcą szybko zarobić. Reda­
ktorzy, zapewne młodzi, maj, w gło­
wie zamiast mózgów bapo, bo prze­
cież nawet nie siano. Oto natrafiłem 
przypadkowo ńa "Czarny humor", 
dzieło jakiegoś wydawnictwa ,;La­
mek", mieszczącego si~ - o ironio! 
- ~ alejach Jana Pawła n w War­
szawiel Czarny humor ma swoich 
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w języku polskim. Wymieniane SIl 
zespoły artystycme. Ponad 30 towa­
rzystw liczących prawie 15, 71y1. osób 
reprezentuje interesy Polaków w 16 
obwodach Ukrainy. 

24 lipca 1992 r. zarejestrowana 
została federacja organizacji połskich 
na Ukrainie. Mimsterstwo Sprawied­
liwości Ukrainy zarejestrowało 
Związek Polak6w na Ukrainie: {Ki­
jów, Hohotiwśka 23). 

Jednym z problemów w stosun­
kach ukraińsko-polskich jest przeka­
zanie dokument6w archiwalnych, 
a także skarbów historii i kultury. 
Wizyta Lecha Wałęsy sprzyjać ma 
rozwillZ&Diu tego problemu. 

n-. J. Mak.an 

zWolenników, ale, na miłość bosk" 
nie ze wszystkiego przecież można si~ 
śmiać! Muszę, choć niechętnie, zacy­
tować tu jeden ,,dowcip" z tej 
książeczki: "W OJwircimiu SS-mIIIł 
silekcjDmlje WilŻ1Iiów: - Ty, M.f%U­

bienie,! Ty, do p~ctJ! Ty, do glJZJl! 
- Mały, Z4SUSzony wil%~1ł mówi: 
- Wczoraj do gazu! Dzi.JilJj do gazu, 
już mn~ głowa od tego boIi/" 

Nie jestem za wprowadzaniem ja­
kiejkolwiek cenzury, ale gdyby ktoś 
solidnie dobrał się do wspomnianego 
,,Zamku", a zwbwJcza do akóry pra­
cujących w nim ,,redaktorów", nie 
miałbym nic przeciwko ... Zdumienie 
też ogarnia, kiedy si~ widzi, że z tym 
wydawnictwem współpracuj, tacy ry­
sownicy jak np. G. Szwnowski i Z. 
Pyt1ik. Czyżbym miał si~ wstydzić, że 
rysunki Pytlika zamieszczałem kiedyś 
na lamach ,,Kameny"? Pienil&dz aż 
tak ogłupia ludzi? A może wspomnia­
m rysownicy po prostu nie wiedzieli, 
co jest też możliwe, że ich dowcipy 
z gatunku czarnego humoru wpraw­
dzie, ałe nie przekraczajll'Je pewnego 
progu. om obi, książeczkę, o której 
wspominam? 

Idzlaly do IMopy - mówią jedni. 
W FMopłe.fai jatiaay - powiadaj, 
drudzy. Po lekturze "Czarnego hu­
moru" mam prawo sądzić, że nawet 
nie: jesteśmy jeszcze w buszu ... Jeśli 
już to na pustyni, gdzie słońce może 
w końcu wyIIU5Zy to bagno 
w mózgach niektórych panów wy­
dawców, kt6rzy urodzili si~ jakby 
ciut, ciut za późno. W hitlerowskich 
Niemczech mieliby wspaniałe pole do 
popisu! 

MA. JAWORSKl 
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~ BIURO TURYSTYKI 
~ .. -.._ MŁODZIEŻY 
Juventur Przemyśl 

ul. Borelowskiego l 
-TRA VEL tel. 32-17,45-33 

'łł'WCZASY NA SŁOWACJI (już od 26 czerwca br.) 
Niedźwiedzia Góra (zalew Zemplińska Sirawa). 
Pobyty 8-, 10-, i 15-dniowe z wyżywieniem w cenie od l 400 000 do 

· .2000 000 zł; bez wyżywienia - od 800 tys. zł. 

'* '* WCZASY SANATORYJNO-LECZNICZE wModliczach 
k. Tr.kawca (UKRAINA) 
24 dni pobytu z pełnym zakresem usług - cena 1 800 000 zł . 

'* '* '* WCZASY NAD BAŁTYKiEM 
KOLONIE dla dziecinad morzem MlKOSZEWO - woj. gdańskie 
Pobyty 21-dniowe - cena 2 500 000 zł. 

'* WCZASY NA WĘGRZECH - Sostofotdo k.Nyiregybaza 
Pobyty 8-, i ll-dniowe z wyżywieniem i bez. Ceny od 896 tys. do 
1 950000 zł. 

'* '* WCZASY we WŁOSZECH (Babilone aa RJvierze WeneckieJ), 
we Frucjl (Lazurowe Wybrzei:e), w HiSzpanii (Costa Brna). 
Do wyboru apartamenty, hotele, campingi. 

'* '* '* WCZASY l WYCIECZKI do !nnyda kraj6w 
(Europa oraz Tunezja, Cypr, Izrael, Chiny, Korea). '* '* '* ,*OBOZY MŁODZIEŻOWE w kraju i za grani~. 

Zapraszamy do nasze20 oddziału 
w godz. 8 - 16, soboty 8 - 14 

GW-l65/2 

BRAMY GARAŻOWE UCHYLNE 
GARAŻE SKŁADANE 

NIEMIECKIEJ SIES' AU ~ 
FIRMY H ,,~ 

W DOWOLNYCH WYMIARACH 

oferuje 

HRHRR 
JAROSŁAW, ul. Jana Pawia II 39, tel. 19-20 

GJ-219;5 

KOMIS SAMOCHODOWY 
;f::l:;i;:; Vfc':"1J rll.:;;, {r?,,; l/ ;S';i:~;,,;~,; ·,i :i·;:;: ",' , 

W ORŁACH - . przy trasie E-4 

zaprasza klientów chcących szybko 
sprzedać 
kupić SAMOCHÓD 

PrzedsiębiorStwo Hurtowo-Detaliczne 
AKME" 

" Przemyśl, ul. Łukasińskiego 7 
tel. 24 - 89 

oferuje hurtowo i detalicznie 
od 8 do 16 

• uł:>rania i spodnie męskie • płaszcze damskie i męskie 
• żakiety i kostiumy • koszule • koszulki T - Shirt 
• biustonosze "Triumph" i "Gorseni" • bieliznę damską, 
męską i dziecinną • rajstopy - lycra, stretch • skarpety 

oraz wiele innych artyk:u~ów 
Zapraszamy także do naszych sklepów: 

"ADAM i EW A" - ul. Kazimierza Wielkiego 
"SEZAM" ul. Mickiewicza 22 

GW-l77;'6 
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AUTO-SERWO 
Zakład Regeneracji Pneumatyki 

i Hydrauliki Hamulcowej 
Ż .. rawica 729 

usługi W zakresie 
regenera~ji: 

• serwomechanizmy sprzęgła 
i układu hamulcowego 

• przekładnie kierownicze 
• pompy, cylinderki, zaciski 

hamulcowe 
• sprężarki i siłowniki hamulcowe 

ROCZNA GWARANCJA! 
Zapraszamy od 7 do 16 

GW-260/ 5 

HURTOWNIA KSIĄŻEK 
"BESTSELLER" 

oferuje 
sprzedaż hurtową i deta­
liczną podręczników i le­
ktur szkolnych do szkół 

podstawowych. 

Przy większych zakupach 
RABATY - UPUSTY 
U NAS NAJTANIEJ!!! 
PRZYJDŹ I SPRAWDŹ!!! 
Przemyśl, ul. Rejtana 4 

GJ-171/5 

HURTOWNIA 
ARTYKUŁY SPOŻYWCZE 
Przemyśl, ul. Druibackiej 10 

tel. 37-32 
czynna pono - $Ob. od 8 do 16 
przy większych zamówieniach 
to~ar dostarczamy do klienta 

Zapraszamy! 
GW-2SJ/ 5 

PRZECENA 
Chińskie tenisówki 
już od 40 000 zł 

odz.l0-18 
GW-l7J/~ 

NOWY ZAKŁAD USLUG 
POGRZEBO,WYCH 

Przemyśl 

ul. Mickiewicza 21 A 
otwarty 9-17 

~ 27-14 (czynny całą dobę) 
," trumny ' 

.. .. wieńce, wiązanki 
.. ubrania 

.. transport 

l~g~nY~~~~~WANllI 
GW-~ 

WÓJT 
GMINY DUBlE CK O 

oferuje 
do wynajęcia 
budynek składający 

się z dwóch sal, pomiesz­
czenia kuchennego, ma­
gazynu, korytarza i gan­
ku w Nienadowej, który 
może być wykorzystany 
na prowadzenie działal­
ności gospodarczej: han­
deI detaliczny, gastrono­
mia i działalność kultu­
ralno-rozrywkowa. 

Oferty pisemne z podaniem 
propozycji zagospodarowania, 
rodzaju działalności oraz ceny 
czynszu za l m 2 należy składać 
w terminie 14 dni od daty uka­
zania si~ o~oszenia na adres 
Urzędu Grmny w Dubiecku. 

Bliisze informacje można uzy­
skać w pokoju nr 16 Urzędu 
Gminy w Dubiecka Jub rejdom­
cznie pod nr. 156. 

Szczegółowe warunki do­
tyczące dzierżawy budynku zo­
staną omówione przed przetar­
giem. 

Zastrzega się prawo odwob­
nia Jub unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyn. 

K-I' 

, OBUWIE 
Nowo otwarta hurtownia 
Przemyśl, ul. Swobodna 12 
(wyżej os. Rycerskiego) 

·tel. 34-{)8 

oferuje 
najnowsze fasony 
i wzory obuwia 

na licencji włoskiej 
NAJNIŻSZE CENY III 

Przyjdź i zobacz! 
Z a p r a s z a m y !! 

w godz. 8 - J6 
GW-llIl/4 

PaństwOl~a Służba Ochron\' Zab,'tków 
Przemyśl, Wayg~rta 8 

XERO 
od 8 do 15 J 

HURTOWNIA 
WIDAN" 

" 
Przemyśl 

ul. Kochanowskiego 103 
tel. 66-46 
posiada 

w ciągłej sprzedaży 
hurtowej i detalicznej 
LODY: 
• lody rolady • lody I()()() mi 
• lody 500 mi • lody roili • lody 
56 mi • lody kubki • lody na 
palyku 

FRYTKI: 
pakowane po 0,5 kg i po 20 kg 

Zapraszamy 
od poniedz. do piątku w godz. 

8-16 
w soboty w godz. 8 - 12 

Oferujemy towar wysokiej jakości 
oraz najniższe ceny hurtowe i detali­
czne. Przy większych zamówieniach 
- dostarczamy klienlowi towar 
własnym transportem. 

GW-2SI/5 

HURTOWNIA D & K 

poleca 
* rajstopy stretch, elastil * skarpety męskie * getry * spódniczki * golfy indyjs­
kie * koszule męskie * ko­
szulki dziecinne * swetry * bluzy * zabawki 

Ć~~~l~!l~ 
Finna 

Rachunkowo-Konsultingowa 

"RACHMISTRZ" 
oferuje Państwu 
usługi w zakresie: 
Q prowadzenia podatkowych ksiąg 
przycllod6w i rOlX:hod6w 
Q sporządzania dek..lanu:j.i podat­
kowych i rozliczeń miesięcmych 
z Urzędem Skarbowym, ZUS, GUS 
Q doradztwa podatkowego, w tym 
podatku VAT. 

GW-266/ 1 

STUDIO "SIX" 
. . 

Przemyśl, ul. Rejtana 3 

poleca: 
* KOMPUTER Y: C-64, Amiga 

500, 600, CDTV, 1200, Atari 
800 XE, 1040 STE * SPRZĘT PERYFERYJNY * . LITERATURA * OPROGRAMOWAN1E 

(równici do IBM) 

Polecamy 
szeroki asortyment 

wyrobów: 
.. farby chlorokauczukowe 
.. emulsje zewn , i wewn. 
.. farby i emalie 
.. lakiery do drewna 
.. drewnochrony 
.. autorenolaki 
.. kleje i rozcieńczalniki 
.. szpachle, taśmy , papiery 

CENY FABRYCZNE! 

Dla instytucji ifZeJ:J:liośła ' 
bez podatku 

Przyjdź - porownajeeny! 
ZapraSzamy od· ~ d(ł ' 18 

GW-259/ 5 

ll~ 
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KORESPONDENCJE 
~ , • " J. 

Ktoś, kto· ogI.uMc zachodnie filmy oddycha z IdR 
ł twłenłzI, je tvroryzDI na szczęście omija DaSZ bieday kraj 
- grabo !d~ mylL Oto Jdlbdzlesłlłt dDI umu kolDaDdo!d 
spod zuk. PC optDOwaU bez wystn:ała .,Nowilly" - je­
dea z aa~bzycla poł!ilddl dzłeanlków. 

Grapa desutoWll wyszkolona została makomIde.. Wy­
posUoao jlł w bro' aajpotęhdejszlł z moillwych: w aro­
gocX, łgnorucję IlIIieaawiść. Ku przestrodze redaktorów 
aaczdDyclll dzłeanlkarzy iD.aych gazet pnedstawiamy 

Sprawozdsnie Z rzeszowskiego pola bitwy 
Zdumiewający jest casus "Nowin". 
Trzy lata temu, w komuszej gazecie zaczyna rządzić Jan 

Andrzej StepelL Gość ze starej opozycji, ma za sobą 
,,internat" oraz kilka la~ pracy w Radiu WE. -Pięltn~ 
- cieszy się ten i ów z nowej, znów jedynie słusmej, siły 
przewodniej -- ten to dopiero zrobi porzqtkk. 

Tymczasem Stepek ma dokładnie gdzieś poli~cme 
rozgrywki i różniaste zaszłości personalne. Liczy sił 
dla m1I~ jedyn~ fachowość dziennikarska ... - mawia 
i z miesiąca na miesiąc podnosi nakład gazety. Przy 
minimalnych zwrotach l'aklad wkrótce osiąga 200 tys. 
egz. 

W okopach świętej tróJCY powoli rośnie zdenerwowa­
nie, które wkrótce przeistacza się w histerię: 

- Co to jest, do cholery? - słychać pohukiwania 
- JaJe lo możliwe, by tfrań i zdrajca Stepek zezwalal na 
całkowitq wolność piÓT w swoim zespole. by obok dzieTl­
nikarzy jooznyclt pisywali rozmaici liber'alowk, wolno­
myśliciele i (tfu) grusznicy? Jak fo możliwe, że ghJpi 
i przypadkowy czytelnik akceptuje taki '>lodel gazety? 

W Zarządzie Regionu "S" zbiera się teriy sąd kap­
turowy. W ciszy naw zapada sprawiedliwy wyrok, 
którego sentencję można streścić jednym słowem: WON! 

Przekazane zostaje pierwsze, a wkrótce po nim drugie 
wotum nieufności. Czuć zapach prochu, krwi i nienawiści 
- taki zapach, który od stuleci podpala stosy inno­
wierców, buntownU:ówi od~eńc6w. Dziecinnie 
jednak ufnyna.czelny "Nowin" nie odbiera tych sygnałów 
ostrzegawczych. Wierzy bowiem naiwnie w wolność 
prasy, wolność, o którą walczył dwadzieścia lat 
z okładem. 

Tymczasem w niedalekim Przemyślu, ze złotej skoru­
pki, wykluwa się pisklę przecudnej urody i mądrości. 
Pisklę nazywa się Jan, senator, wojewoda Musiał i jest 
wiernym poddanym ta~ Ka.czor:l. Przywódcze taJen~ 
wojewodowskie, ma pisklę raczej mizerne, co wkrótce 
dostrzega nawet pani premier Suchocka, która ustami 
Rokity wywala Musiała z przemyskich gabinetów na 

- pyta Czytelniczka mieszkająca w sąsiedztwie 
nadsańskiego campingu w Przemyś.lu. Chodzi jej 
o wizytówk~ miasta odbieraną przez cudzo­
ziemców goszczących zwłaszcza w pensjonacie 
,,Pod Białym Orłem". Z jej obserwacji wynika, że 
plac obok stadionu jest bez przerwy zaśmiecony, 

zbity pysk. W grodzie Przemysława łudziska upijają slO 
przez dni kilka - bynajmniej nie ze zgryzoty. 

Byłby to może i szczęśliwy (dla wszystkich) koniec 
panamusiałowej kariery, gdyby ktoś -niech go boleśnie 
pokręci - nie przypomniał sobie, że drzewiej -jeszcze za 
komuny - pisywał pan senator w "Nowinach" właśnie, 
a tam dał się pomać jako dziennikarz posłusmy i dys­
pozycyjny. Dyspozycyjność przydaje się wszak w każdym 
czasie i warunkach - zwłaszcza, gdy trzeba wykopać 
krnąbrnego i nieposłusznego Stepka. 

O zmianie naczelnego, dziennikarze "Nowin" - tak 
jak tego wymaga obecnie dobry ton i zwyczaj - dowia­
dują się z uJicznych pIotelL Wyma.czonego dnia Musiał 
zasiada w redakcyjnych gabinetach, a wraz z nim naJbar­
dziej odpowiedzialne funkcje w gazecie przejmują chyba 
wszyscy członkowie "potężnej" w regionie partii PC. 

Już trzeciego dnia pan senator demonstruje wobec 
swoich mocodawców chwalebną cnotę posłuszeństwa. 
Na pysk wyrzuca niemal cały skład kolegium redakcyj­
nego i ze schodów spuszcza najbardziej znanych dzien­
nikarzy gazety. 

Na marginesie niejako powstaje jednak pewien pro­
blem. Oto Stepkowe jeszcze "Nowiny" wypracowały 
sześć miliardów czyściusieńkiego zysku. Udziały w dzien­
niku są jednak, niestety, podzielone pomiędzy różnych 
paskudników. Główni przeto, zamachowcy ( ... ) postana­
wiają wypłacić sobie lwią część z owych miliardów 
i wykupić pozostałe udziały. Po tej operacji gazeta 
pozostaje dosłownie bez grosza i na bieżące potrzeby 
trzeba zaciągnąć kredyt bankowy. Wąż zaczyna zjadać 
własny ogon. 

Tymczasem nowy naczelny, ex-wojewoda i senator 
w jednej osobie, chętnie udziela wywiadów. Pisze też 
wstępniak, w którym gębę ma pełną frazesów. Wraz ze 
śliną płyną słowa o wolności prasy, niezależności dzien­
nikarzy i o rzetelności informacji. W praniu wygląda to 
tak, że już w pierwszym tygodniu wyrzuca do kosza 
wszelkie nieprawomyślne teksty. Np. oczom czytelników 
nie ukazuje sie wywiad z rzecznikiem praw obywatelskich 
prof. Zielińskim. W zamian przeczytać oni mogą jaki to 
z Zielińskiego jest drań i bezbożnik. 

Dziennikarze otrzymują też zakaz czytania plugawego 
zaprenumerowanego jeszcze za starych czasów 

"NIE". Wszystkie egzemplarze "NIE" sekretarka ma 
obowiązek -- miast w teczkach - umieszczać w śmiet­
niku. Na szczęście śmietnik jest blisko, więc ludziska to 
ścierwo sobie stamtąd wyciągają. 

Dzięki takim zabiegom "Nowiny" stają się gazetą 

świetną, bo prawomyślną i posłuszną. Niestety, głupie 
i przypadkowe społeczeństwo wcale tego nie chce do­
strzec. Mało tego, durny czytelnik na taki znakomity 
dziennik wręcz się wypina. 

Nakład musiałowego klęcznika spada na łeb na szyję 
- średnio po cztery, pięć tysięcy dziennie. W chwili gdy 
piszę te słowa, "Nowiny" wydawane są już tylko w 70 tys. 
egz. i w dalszym ciągu zalegają kioski. Z jednej z naj­
większych regionalnych polskich gazet stały się dość 

szybko prowincjonalnym, niskonakładowym zaścian­

kiem. 
Nie wszystko jest jednak stracone. Na spotkaniu 

dziennikarzy zespołu z całym musiałowym desantem PC 
doszło do uroczystego przedstawienia nowych funkcyj­
nych. Przyznali oni, że doświadczenie w pisaniu mają 
raczej mizerne lub zgoła żadne, lecz za to legitymują się 
jak jeden mąż dyplomami katolickich uczelni, więc może 
Opatrmość im pomoże lub wybaczy - albowiem wiedz. 
co czylIIiIł. 

,,KOS" z Rzeszowa 
(personalia i adres znane redakcji) 

cz~to przybysze ze Wschodu palą tu ogniska 
i załatwiają potrzeby fizjologiczne. Nieporządek 
i fetor nie do opisania, bo na domiar złego - obok 
bramy stadionu również wycieka ćuchnąca czarna 
maź! .. Kiedyś zadzwoniłam z interwencją do gos­
podarki komunalnej. to przyjechali i posprzątali. 
a teraz znów to samo. Czy za każdym razem mam 
przypominać o obowiązku sprzątania? A gdzie gos­
podarze miasta i służby sanitarne?" 

Ano właśnie - gdzie!? 
(staw.) 

A.H. INTER-PROFIT 
dystrybutor 

* PROCfER GAMBLE 
Pampers, Vizir, Ariel 

* LEVER 

GW-27S 
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CHEMII 
GOSPODARCZEJ 

oraz 
ART. DZIECIĘCYCH 
Hurtownia-Przemyśl 

w godz. 8 - 16 
ul. Poni1lltowskiet!o 25 
tel./fax (0-10) :D-8S 

al Mickiewicza (pKP) 
tel. 36-43 

Sklep ,JJOBOLAND" 
Przemyśl, RyDek 10 

w aodz. 10-18 

Pollena 2000 TEAD, Orno, 
Signal, Domestos, Lux 

* MIRACULUM - Kraków 
* POLLENA - URODA 
*HENKEL 

Colgate, Palmolive 
* PIELUCHOMAJTKI 

Baby-King, Kajtuś, Bella 
* WÓZKI 

polskie, importowane 
chodziki 

(WIT ~ Przedsiębiorstwo Wielobranżowe 
MAR w Przemyślu 

informuje Szanownych Klientów o zmianie 
siedziby hurtowni w Przemyślu 

Obecny adres: 

-*-*-* oferujemy bogaty wybór artykułów spożywczych 
po kookareocyjnych cenach, np. 

• masło - 6700 zł/kostka • smalec - 2000 zllkostka 
• sól - 2500 zł/kg • cukier - 8500 zł/kg I 

• makaron lubelski - 8000 złIopał. * poszukujemy handJowców do współpracy (detalistów 
i hurtowników) - jesteśmy otwarci na wszelkie propozycje * jako dystrybutor, oferujemy szereg towarów" cenach 
producentów 

ZAPRASZAMY DO WSPÓLPRACY 

Sprawdź ceny u innych - kup u nas 
GW-m 

J adą do Bułgarii? 
Uczestnicząca w finale Og6laopolslde2o TlII1Uela Wiedzy o Bezpieczdstwle 

Rucha Drogowego drużyna ze Szkoły PoostawoweJ w Ostrowie k.PrzemYŚla (o 
jej zwycięstwie w eliminacjach wojewódzkich pisaliśmy w numerze z II maja) 
zajęła 7 lokatę, ale dwójka jej członków: Katarzyaa PofllJska I Paweł Kul .. 
- uplasowała się na czwartych miejscach i weszła w skład reprezentacji Polski 
na turniej europejski. Odbędzie się on w Bułgarii. 

Jak nas poinformowano - młodzież z Ostrowa miała kłopoty z ~em 
na imprezę finałową do Piły (21 ~22 maja). Po prostu zabrakło pleni~. 
Z pomocą pośpieszyli sponsor~ - właściciele przedsiębiorstw: ,,AGRÓ­
KOP" w Ostrowie i "SANKRO ' w Przemyślu. 

Przypomnijmy, że oprócz K. Porębskiej i P. Kulana w ostrowieckiej 
drużyrue występowałi jeszcze - Piotr Sura ł Mard.a CyraIik, a przygotowy­
wała ich do turnieju p. Krystyna Porębska. 
Życzymy sukcesów w Bułgarii. 

(e) 

Sponsor szkoły w Birczy 
35-mi lionowej wartości kserokopi ark~ 

Canon onu; odzież bawełnianą za 5 mln 
złotych otrzymali 26 maja oc. uczniowie 
Szkoły Podstawowej w Bieczy. Dar ten 
przekazało ki erowni dwo częstochowski ej 
firmy "TRANSAM IMPORT S CORP." 
w osobach dyrektorów Mańi Zatorskiej 
oraz Władysława Fodejlci . "TRANSAM" 
- mający swoje oddziały w Opolu, Lon­
dynie oraz bułganIcim Szumenie -- zaj­
muje .~ importem alkoholi, głównie szkoc-

POGRANICZE 

lciej whisky. Głównym motywem udziele­
nia pomocy birczańslciej szkole jat fakt, iż 
jeden ze wsp6łw1akicicli firmy - p. 
Władysław Fedejko - wywodzi ai~ z po­
bliskiej Le82X:Zllwy Dolnej. 

Kserolwpiarka pomoże szkole urucho­
mić, wspomagającą skromny budżet, 

działalność g<>tpOdarczIt, IpOfC D8IbJeje 
wiąile z ni. również zespół redakcyjny 
pzctlci szkolnej. 

8 CZERWCA 1993 r. 



KORESPONDENCJE. POLEMIKI. KORESPONDENCJE. POLEMIKI 

Szaow.y Pa Redaktor Naczelay 
Marek Cyakar 

W zwi~u z Pana artykułem "PrzaIyika acb"a 
pukIDaowa - llezpnwaa". zamies:zx:zonym w .. Pograni­
czu" z 18 JD&j& 1993 roku. nr 20 (103). wnOlZę o zamiesz­
czmie następu~ sprostowania: 

Artykuł Pana opletaJIłC)' się tylko na relacji skarżącego 
uc::hwałę Rady Miejskiej nr 28/92 z 13 kwietnia 1992 roku 
Pana Jrneao Husara jest totalq dezinformacj, miesz­
tań06w miasta - użytkowników dróg. Swoje porili:sze 
wywody opieram jedynie Da faktach j dowodac::h. do 
których naleą: treić skargi J. Husara z 21 września 1992 
roku. odpowiedź Rady Miejskiej na skar •• wyrok Na­
czelnego s,ctu Administracyjnego Ośrodek Zamiejscowy 
w KrakoWie z 4 maja 1993 roku wraz z uzasadnieniem. 

Skarqcy J. HuIU podniósł następujące zarzuty: brak 
podstawy p":wnej dla skarżonej uc::hwały. naruszenie 
zakazu JlOC:Iw~jnego opodatkowania, niewłaściwe prze­
maczeme dochodów z opłat parkingowyc::h na utrzyma­
nie dróg w mieście, brak spełnienia celu oc::hrony zabyt­
ków miuta. 

Z uzasadnienia skargi można się ponadto dowiedzieć. 
że "KDt~dra Pnmtylla była INdowtJ/lll w IaIDCIt 1460 pt'%~z 
Króla Wlady.Jława Jagiel/f", FY zwycięzca spod Grun­
waldu zmarł w 1434 roku. 

Skarqcy •.. ,dOSkOttDIY prtlWfłik" - Pana :zdaniem - nie 
zauważył, że art. 13 ustawy o drogach pub~ych z 21 
marca 1985 roku był nowelizowany usta~ tzw .• ,tom­
peteD~" z 17 maja 1990 roku (Dz. U. 1990. Nr 34. 
poz. 198) i ma nutępujące brzmienie: .. c.iDa IIOte 
okretIK lIIejIca poza dropmł krajowymi, w kt6ryd! 
pobiera lit opiaty za parkowuie pojazd6w, wysok~ tyd! 
opiat, lIpOI6b kil pobIeruIa onz przeZllaaeale". 

Skarqcy również zapomniał, że skargę wnosi się 
w ciUU 30 dni od dnia otrzymania pisma organu gminy 
z odpowiedzi, na wezwanie w trybie art. 101 ustawy 
samClrZlldowej, a takie pismo otrzymał 26 maja 1992 r .• 
a skargę wniósł 21 września 1992 roku. 

W końcu sk~. jako współautor nagonki na Radę 
Miejat, w Przemyślu za uc::hwalenie uchwały parkin­
gowej. w ogóle w skardze nie podnosił trafnych zarzutów. 
co wynika z trdci uzasadnienia Naczelnego Sqdu Ad­
ministracyjnego wyroku z 4 maja 1993 roku. cytuję: 
"BadaMe zakuło .. Dclnrllt z paaktll wldzeaia jej qoo­
lIOIId z JII'IIwea NSA Ihrierdzil, te poza jedlaym WY.i,tk.lem, 
o kt6ry. btdzIe .&tej IIOW., dnia ta aie JIU1IIIZ& praWL 

W ~jest to Dclnrala podjęta z pdIIIe z art. 40 
... 1 ... "" z daiJI 8 ..-ea 1990 r. o lIUDOI'Z..we 
terytoriala,.. (Dz.U.Nr 16 pozo 9S z p6ŹL zm.), kt6ry 
,.,. .... by przepisy pabuIe były wydawaae .a podstawie 
...... dIiI •• "'wowep. Upowamlalie, to majdaje lit 
w po"""" wytej art. 13 .. l • _&Wy o dropda 
~cL Prze ...... ZOIłaI zaskartclq .chal, wyko-

... y w caloKl. Ud!wala określa bowiflll mlejaca poza 
cli'oausJ krajowymi, w kt6ryd1 pobiera lit opiaty za 
parkowuie pojazd6w, atala W)'BOk~ t)d opiat, IIpOII6b 
Ich pobleraala onz przemaczeale. BezpocIatawae .. za­
nały Ik~o, kt6ry twlenIzI, te IIChwala ta DU1IIIZ& 

zasadt zakaZ1I podw6joego opodattowaaia, gdyl wprowa­
dzooe ach,... opiaty aie .. podatkiem, choć tak jak 
podatek .. d.roaowy" .. )II'ZtZDKZOoe Da atnymuie dr6g. 

PodoboIe ale .a rac:jI *ad~ zarmcajJIC Da rozprawie, 
ł.e achwala oaraaIcza racb .. tereale Przemyśla. Jej 
przepisy aie rozduaj, lit .. zagadnie. prAwa o rucha 
drogowym, a .. oparte jedyole o astawę o drogadI 
pablic:ZDycL .. 
Zaskarżona uchwała składa się z 15 paragrafów i sied­

miu załączników. Wyrokiem NSA z 4 maja 1993 r. 
uchylony został jeden paragraf tej uchwały stanowiący 
o sankcji za niewykonywanie jej postanowień. którą była 
grzywna wymierzana w trybie i na zasadach określonych 
w ustawie o wykroczeniach w wysokości do 200 tysięcy 
złotych. 

Do tej pory osoba, która nie zapłaciła opłatyparkin­
gowej musiała ją uiścić i dodatkowo mogla mieć skiero­
wany wniosek do K.olegium d.s. Wykroczeń o ukaranie 
grzywną do 200 tysięcy złotych lub mogła zapłacić 
grzywnę w postępowaniu mandatowym. 

Z dniem uchylenia § S uchwały w stosunku do osoby. 
która nie zapłaciła opłaty parkingowej stosuje się przepi­
sy dotyczące egzekucji administracyjnej stosownie do art. 
2 § 1 i art. 3 ustawy z 17 czerwca 1966 roku o po­
stępowaniu egzekucyjnym w administracji (tekst jedno­
lity Dziennik Ustaw z 1991 r. nr 36 poz. 161), czyli 
egzekucja należności nastąpi w oparciu o tytuł egzekucyj­
ny. Stanowisko takie zajął Sąd Administracyjny Ośrpdek 
Zamiejscowy we Wrocławiu w uzasadnieniu wyroku z 10 
lipca 1992 roku sygn akt SA (WR 660)92, zamieszczonym 
w miesięczniku orzecznictwa NSA numer l-styczeń 
1993 r. 

A zatem reasumując - przemyska ac.bwala parkJDgowa 
w dalszym du- obowlllZUje, została wyd.. zgodnie 
z prawem, wyrok NSA z 4 maja 1993 t. złagodził tylko 
represje za jej aleprzestrzegaDle. 

Sądząc po treści wyroku NSA w sprawie uchwały 
parkingowej, to Rada Miejska nie zasłużyła na laury 
w konkursie dekretynizacyjnym. powinni je zdobyć do­
radcy prawni i róinej maści intryganci! 
Również mój niesinak budzi obrażanie w cytowanym 

artykule inspektorów Straży Miejskiej. 
W załączeniu ksero skargi J. Husara, odpowiedź Rady 

na skargę i wyrok NSA z 4 maja 1993 r. wraz z uzsadnie­
nim. 

Pozostaję z szacunkiem 
Przew~y Rady MIejskiej 

mgr ADdrzej Matusiewic:z 

OD AUTORA 

Dla mnie. przyznaję. laika w za­

kresie prawa, wyrok NSA jest jedno­

macmy i czytelny: § S uchwały uzna­
ny został jato niezaodny z prawem. 

Jeżeli uc::hwała byłaby dobra, nie trze­
ba byłoby wielokrotnie w brzmieniu 

jej catolwiek zmieniać. Zmieniać ró­
wnież obecnie, po osloazeniu weroyk­

tu NSA. 

wet jeśli ma pan rację - ziqodzeIIe ścią i społecznym oczekiwaniem ... 

reprajl za jej ~ warte Nieprawdą jest, że inspektorów 

było .,akcji" jatą zorganizowali czy- Straży MiejSkiej obraziłem! bden 
telnicynałamach"Pogranicza".war- zawód. wykonywany sumiennie. nie 

te było zabiegów prawnika, pana Je- uwłacza godności człowieka. ani go 

rzego Husara. Oczywisty jest przecież nie dyskryminuje. Zwłaszcza zawód 

fakt. że awantura toczyła się nie wo- karawaniarza czy funkcjonariusza 

kół stref (jeśli szanowni radni chcą, Straży Miejskiej. Skąd moje skojarze­

niech podzielą sobie miasto nawet na nia? K.arawaniane i inspektorzy 

kwadraty ...• byle do własnego użyt- przemyskiej Straży Miejskiej przyo­

ku!) a wokół ograniczenia swobody dziani są w podobne charakterystycz-

Podsumowu.Mc swój list, pisze Pan: 
,.prumy. uclrwa/4 ptITkbt,owa 
w d4Inym clqgu obow/qnl~, zo.rIaIa 
wydoiła zrOtink z prawem, wyrok 

NSh 4 moja 1993 T. zlarodzll tylko 

npra~ %Iljej 1IieprzatnegtlllU. "I na-

poruszania się. parkowania i co naj­

ważniejsze - pi~zy wyciąganyc::h 

z portfela w czasach nie najłatwiej­

izychdo~ 

net czarne uniformy. jedni i drudzy 

wykonuj, odpowiedzialną, bardzo 

smutną. niewdzięczną pracę. Na jed­

nych i drugich ludzie jakoś dziwnie 

reagują. .. Moim :zdaniem uchwała jest nadaJ 

do kitu! "Gryzie się" z rzeczywisto-

Tylko do 30 bm. zgłoszenia na TARGI W EGERZE 
Oeografic:me, historyczne i ekonimic:me wz~y IIpra­

wia~ że rejoo Hevea, wraz ZlD "'" Itoliq w Egrne. jest 
znanym oRodkiem turystycznym. W ha.rmonijn, całoŚĆ 
bacq się tu - natura, pi~y krajobraz, historyczne 
i architelttonic:me dziedzictWo. Ep zaś pełen hoatorycz­
nycll i architektonicznyc::h pamiątek przeszłości nazywa­
ny jest "~ baroku". 

Tu właśnie od 1 do S września br. od~, się wielobran­
żowe tarp, któryc::h celem jest promocja przedsiębiorczo-
6ci i wspierania ebportu oraz tworzenia ludziom biznesu 
dobrych warunków do spotkania się i prowadzenia 
negocjacji. 

Ceny stoisk na tarpcll wynoszą od 138 DEM za 1 m. 
kw. w hali (min. 6 m. kw.). 36 DEM za 1 m.kw. na 
wolnym powietrzu do 283 DEM za 4 m.kw. punktu 
sprmIaży w miejscu OIłoniętym od Mon Do tyc::h cen 
trzeba doliczyć 2S % podatku VAT. Dla wystawców 
z Euroregionu K.arpac.tiego. czyli w Polsce z województw 

krośnieńskiego i przemyskieao. organizatorzy przewidu­
ją 2S-procentową obniżkę cen. 

Zaproponowano 8 grup towarów. które ~ą wy­
stawione na targach: przemysł przetwórstwa żywności. 
wyposailenie mieszkań; konfekcja; urządzenia i sprzęt 
sportowy; motoryzacja; elektronika użytkowa, informa­
tyka; 1Ip~ rolniczy; opakowania. 

Targom towarzyszyć będą pokazy mody. występy 
zespołów artystycznych. spotkania z publicznością i im­
prezy bizneiowe. takie jak dni narodowe: Niemiec. 
Włoch, Austrii i Polski - organizowane przez Północ­
no-Węgi~ Izbę Gospodarczą. 

OItatecmy tenaia lWIIyłaola Z&l0IUIli upływa 30 czerw­
ca. loI'oraacje l ronDlllarze Z&l0IIZŚ majdaM .t w Set­
retariacie I:.rore&lo.. Iarpacldqo: aL Grzeaorza 1., 
38-500 Saook, teł. ;fu: (0137) 30 004 onz w Urzędzle 
Woje~ w Pnemyjlo, plac Domloika6lkl, pot. 31 
(od 8 do 11). teł. 5O-!1 (wew. 144). 

POGRANICZE - 8 CZERWCA 1993 r. 

Pan Stanisław B. (nazwisko i adres do wiadomości redakcji) nabył 
w sklepie firmy .. PERTEX" - mieszczącym si~ w pobliżu przemys­
kiego bazaru - preparat do odstraszania zwierzyny w okresie 
wegetacji roślin: Ha Te 4c. wyprodukowany przez Shell Agrar 
OmbH. 
Już po dokonaniu zakupu okazało si~. że data produkcji została 

sprytrue z metki wydrapana w miejscu. gdzie .jak byk" stało 
napisane: "termin przydatności dwa lata". 

Osobie.,.która dopuściła si~ unicestwienia daty prod ukcji uwidocz­
nionej na metce. nie udało si~ zlikwidować wytłoczonej na plas­
tikowym opakowaniu daty: 1989. 

Preparat sprzedawany przez .. PERTEX" jest więc przeterminowa-
ny aż o dwa latal ' 

I aby było pikantniej sprzedawca nie wyraził zgody na zwrot 
gotówki - 210 000 zł - za przestarzały towar. 

Co na to PIH i Federacja Konsumentów? 

Likwidator 
Przemyskich Fabryk Mebli w likwidacji 

w Przem ślu, ul. Bakończ cka 7 
ogłasza przetarg ofertowy 

MC 

na zbycie następujących środków: 
• okleiniarka 2-stronna typ. DZODA. rok prod. 1976; 
• okleiniarka 2-stronna typ. DZODA, rok prod. 1980; 
• obrotnica rolkowa typ DBGAW-24. rok prod. 1977; 
• formatyzerko-czopiarka typ DCYDZ-250, rok 

prod. 1979; 
• wiertarka przelotowa 3-str. typ DWTA-250, rok 

prod. 1978; 
• wiertarka przelotowa 4-str. typ DWWA-250. rok 

prod. 1985; 
• sklejarka ramek typ SKR. rok prod. 1987; 
• szarfowaczk.a skóry typ 03339/EA-I, rok prod. 

1984; 
• instalacja odpylenia, rok prod. 1973; 
• instalacja odpylenia, rok prod. 1974; 
• wentylator WT -50; 
• wózek akumulatorowy typ W A-2 - 2 szt; 
• automat o1;>rachunkowy do faktur typ ROBO­

TRON 1711, prod. NRD; 
• wózek widłowy prod. bułgarskiej typ EV-7353311 

(udźwig 3,2 tony), rok prod. 1980; 
• żuraw samochodowy .. Hydros" typ DS0061R 

(udźwig 6,3 tony), rok prod. 1984, na podwoziu 
Star 660112; 

• wiaty stalowe o pow. 311,7 ml, 121,2 ml, 20 ml. 
66ml, 198 ml. 

Ponadto oferuje się sprzedaż 
po cenach uzgodnionych z nabywcą: 
• stoliki 75x75 cm na stelażu metalowym; 
• wieszaki (drewno) na ręczniki papierowe; 
• nastopniki skórzane dla spawaczy 

oraz 
inne materiały branży meblarskiej. 

Informacje moma azyskllĆ w biurze likwidatora 
telefon 28-14 (wewn. 141) lub 18-86. 

Oferowane przedmioty moma ogI .... ć (po uprzednim skontak­
towaniu . się telefonicznym) w KrasiczyDie koło Przemyśla oraz 
w Przemyśla przy ul J~ego 16. 

TYGODNIK "POGRANICZE" 
Redaguje zespól. Redaktor naczelny Marek C y n kar. Adres 

redakcji: 37-700 Przemyśl, ul. Waygar~a M, tel. 30-22, skr. poczt. 
349. 

Wydawca: "PUBLlKATOR", spółka z 0.0. Prezes Czesław 
DuHo. 

Druk: Spóldzielnia Inwalidów "PRACA" w Przemyślu. 
Ogłoszenia przyjmuje się w: sekretariacie redakcji, Centralnym 

Biurze Reklamy przy ul. Jasnej M w Lublinie, Biurze Ogłoszeń 
redakcji "Nowin", Biurze Ogłoszeń "FAKTOR" w Przeworsku 
(Jagiellońska 10 a), a także w Przemyślu przy ul. Barskiej 15 (II p.) 

pokój nr 20. 
Za treść ogloszeń redakcja nie odpowiada, materialów nie 

zamówionych nie zwraca, zastrzega sobie również prawo opracowy­
wania tekstów i zmiany tytułów. 



WDY 
L 2 szklank.i śmietany kremowej 

albo 2 paczki śmietanki w proszku 
"Śnieżki", pół szklanki cukru, 5 jaj, 
bakalie, kakao, dżem. 

Ul:>ić śmietank~ żółtka utrzeć z cu­
krem na kogel-mogel, białka ubić na 
sztywną pianO. Dodać do śmietanki 
żółtka i białJ<.a, wszystko wymieszać 
dokładnie i delikatnie, podzielić na 
kilka części i do każdej z nich dodać: 

np, zmielone orzechy, kakao, dżem, 
rodzynki (mUSZ\ być wcześniej spa­
!""41one). Podłużn" małą fore;nkO 
wyłożyć foli, aluminiową, wylać 

przygotowaną lll8SO i schłodzić. 
n. Pół l mleka, 3 jajka, 12 dag 

cukru, wanilia. 
Mleko zagotować z wanilią. JaJka 

ubić z cukran na pane i zalać , 

wnęcym mlekiem (nie gotować). Wy­
studzić. Dodatki smakowe wg. uma­
nia. Sd1łodzić. 

KONFITUR.A Z PLAnÓW RÓŻ 
25 dag róży cukrowej, 25-30 dag 

cukru, sok z l cytryny. 

Rys. E. KMIECIK 

Płatki rozwiniOtych róż zebrać ra­
no, gdy tylko obeschnie rosa. Wsypać 
je do wyparzonej makutry i tam ucie­
rać z cukrem, skrapiając sokiem Z cy­
tryny. Ucierać do chwili, aż powsta­
nie gładka masa. Tak przygotowaną 
konfituro-surówkł z róży złożyć do 
bardzo małych wyparzonych słoi­

ków. 

Dohiegają końca 
tegoroczne 

DNI PRZEMYŚLA 
ohchodzone 

Zaprosili nas 
• Wojewoda przemyski - na 

okolicznościową konferencjł z okazji 
ŚWIATOWEGO DNIA OCHRO­
NY ŚRODOWISKA. Komitet Or­
ganizacyjny obchodów 6OO-Iecia 
Pn.eworsb - na XXI1 DNI TRA· 
DYCJI l WSPQŁCZESNOŚCI KU­
LTURY PRZEWORSKJEJ • Wo­
jewódzki Komitet Narodowego Fun­
duszu Ochrony Zdrowia - na posie­
dmlie plenarne. Zarząd Wojewo­
d2ki Polskiego Czerwonego .Krzyża 
- na uroczyste posied:renie z okazji 
'jYGODNIA PCK. • ~:renie 

od 12 11Uljll do 12 czerwca. 
Fot. ARCHIWUM 

Właścicieli i Zarządców Domów 
w Przemyślu - na zjazd poświęcony 
m.in. prawu mieszkaniowemu i pry­
watyzacji. Muzeum NarodoweZie-
;;U-P;zemY~~T=---~-wystawo ,.Ak-
warele i rysunki Juliana Fałata" 
• Państwowa Galeria Sztuki 
Współczesnej w Przemyślu - na od­
czyt Cezariusza Kotowicza nt. ,,Ar­
tyści Przemyśla w XX wieku" • Dy­
rekcja ZSE, Samorząd Szkolny i SKS 
- na uroczystości z okazji Dnia 
Sportu i wybór Najmils~j Dziewczy­
ny Szkoły • Zarząd Niezależnego 
Forum Prywatnego Bimesu w Ja­
rosławiu na Xl WIELKĄ GlEWĘ 
GALICYJSKĄ· 

DziOk ujemy! 

Krzyżówka 
z hasłem 

Po..,: I) miasto nad Notecią, 6) nieżyt nOsa., 9) pojazd 
szynowy, 10) autor "Portretu Doriana Graya" , 11) agresja, 
12) zachwytu lub przerażenia, 16) strój Japonki, 19) po­
prostu rankor, 22) ~ śmietany, 23) mąkinia, 24) zupełna 
klęska, 25) słynni lutnicy włoscy, 26) skaJa metamorficzna, 
27) stopień naukowy, 28) jeden z reklamowanych proszków 
do prania, 29) szwajcarskie województwo, 32) mieszkanka 
Kairu, 36) powłoka, 39) z niego m.in. rury, 40) gniew, 41) 
kompozytor poloneza ,,Pożegnanie Ojczymy", 42) pod­
trzymuje maszt żaglowca, 43) iryjski bóg światła. 

PIoao",o: l) przyzwyczajenie, 2) tkanina dekoracyjna, 
3) starożytna opera, 4) dlugowiccme drzewo, 5) okowy, 
6) ptak lub grzyb, 7) matoł, 8) radiolokator, 13) towarzysz 
broni, 14) banita, 15) grzyb workowaty, 17) Iza, 18) 
szuwar, 20) zaprzeczenie, 21) gnój, 29) turecki policjant, 
30) dziewięciu instrumentalistów, 31) interesują go ptasie 
jaja, 33) , jeden z przywódców powstania kozackiego, 
34) zarost, 3S) sarmacka pani, 37) omówienie na piśmie. 

litery z p6I od l do 31 atwon,.lwIo (aforyzm MoateskilllZA), 
llt6re wystarc2y ... desb~ jako roZ1ri~aale ", tenaiDle tygod-
1Iiowy. od daty UhZ8U1a sił D_ni. Prawidlowe roZ1ri~aai. 
- NA KARTACH POCZTOWYCH Z JruPpNEM - ",am. 
wbili ", I0I0,,,.. ...... ody ar_owuej przez przemy.q firmł 
.. WAWRZON". 

R1PtOOW'ł l)O'DAT;\C. RAANiOWY 

bO ,~eRViUA.V ••• 

Dziękujemy ••• 
_ p. J6z.elowl Krawczykowi, nasze­

mu stałemu czytelnikowi z Rzeao", .. 
za pozdrowieaia Dadesłane z miłego 
- jak pisze - Tomaszowa Lubel~ 
kiego. 

H 

BLItNu;rA (2.1 V - 21 VI) 
Nie ma co myśleć o lecie? Ależ 

kochane. macie przecież jakich' ma­
jomych Da wsi - wproKie si~ zatem 
na "WC%a.ły pod gru.rZ4" i kwaśne 
mleko za pomoc przy sianokosach. 

RAK (2.1 VI - 2.1 VII) 
Postaraj sił być na luzie. nie traktuj 

tego w kategoriach ,,być albo "ie 
być", bo przepadniesz z kreteaem. 
Przecież nie ma sił do czego śpieszyć 
- uświadom to sobie. 

LEW (ll vn -ll VID) 
Gdzie Ty w końcu spędzasz ten 

urlop - tasiemiec?! Trudno Cił do­
paść od wielu tygodni, a tu są sprawy 
nie cierpiące zwłoki. Zechciej łaska­
wie sił Odezwać. 

PANNA (l4 vm - lllX) 
COŚ nie za bardzo wychodzą a te 

numery. Dociekałaś zapewne przy­
czyn niepowod:renia i masz Już re­
ceptę na uzdrowienie sytuacji. 
Pośpiesz sił jednak z jej realizacją! 

WAGA (24 IX -ll X) 
Nie w głowie a amory? A szkoda, 

bo przeżyłabyś miłe chwile. Chcesz 
być jednak zasadnicza - DO cóż, 
Twoja sprawa. Zaangażuj siO bardziej 
w bieżące wydar:renia. 

SKORPION (24 X -13 XI) 
Nie opowiadaj. :m to Ty padłd 

ofilU'\. bo to nieprawda i sqd.zej czy 
później kłamstwo wyjdzie na jaw. 
Napastnik robi z siebie poszkodowa­
nego - doprawdy trzeba mieć tupet! 

STRZELEC (24 XI - 21 XII) 
No to wyszło curiosum Da ska1~ co 

najmniej europejską! Masz satys­
fakcję czy Dadal odczuwasz niedosyt? 
Takie zachowanie coraz bardziej izo­
luje Cię ze a-odowisb. 

KOZIOROtEC (2.1 xn - lO I) 
Nie łudź si~ bo to tyłko 

pr2ledłużenie agonii. Jeśli karta si~ nie 
odwróci, trzeba ~e zwijać żagle. 
Tyłko co z zobowiązaniami? Jak roz­
wiązać ten problem? 

WODNIK (lI I - 20 II) 
. Co si~ dzieje? Czyżby dotknęia a~ 

zaćma. :m nie dostrzegasz dawnych (i 
to dobrychl) majomych? Oj, niedo­
bCZle. Najwyższa pora spojrzeć praw­
dzie w oczy. 

RYBY (11 n-lO Ul) 
"SbC%l'łO i gnumo" - jak mawiają 

Rosjanie. Takie czasy, że nie ma siO 
z czego cieszyć. Reforma gospodar­
cza polega na podnoS1%lliu cen i po­
datkach (oczywiAcie nie tylko dla 
Was). 

BARAN (21 m-lO IV) 
Nie lekceważ objawów choroby! 

To może być coś poważnego, wi~ nie 
ociągaj sił z wizytą u lekarza. Powia· 
dasz, że musi być jakiś powód do 
śmierci? A kto tu mówi o śmierci ... 

BYK (21 IV - 11 V) 
Trzeba zdecydować - wóz albo 

pCZleWÓZ. Nie ma sensu ciun'łĆ dalej 
tej kosztownej zabawy, tym bardziej, 
że sponsorów nie widać. Pomyśl O ko­
le ratunkowym. 
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